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Pszenżyto nie zawiodło
Rolnicy podwilcńscy już od 

dłuższego czasu uprawiają pszenży­
to. Ta roślina, ciesząca się dużą po­
pularnością wśród rolników polskich, 
ze względu na swą plenność, stop­
niowo zdobywa uznanie mieszkań­
ców podwileńskich wsi. Dzięki pomo­
cy, jakiej udzieliło rolnikom Wileńsz- 
czyzny Stowarzyszenie „Wspólnota 
Polska”, coraz więcej spółek rolnych, 
gospodarzy indywidualnych ma moż­
liwość uprawiania pszenżyta. Jak 
wykazała praktyka, p s z e n ż y to  
znalazło „podatny grunt” również na 
piaszczystych polach rejonu wileń­
skiego. Dowodem tego jest również 
tegoroczny plon, jaki uzyskują go­
spodarstwa rolne. W spółce rolnej 
„Mostiszkes” w roku bieżącym 
pszenżyto, inne uprawy zbożowe zaj­
mowały 520 ha. Największy plon 
dało pszenżyto. Średnio z hektara 
młóci się tu po 30 c ziarna. Znacznie 
gorzej obrodziły jęczmień i żyto. Zda­
niem dyrektora Spółki Tadeusza Lik- 
szy, przyczyną tfcgo była zbyt chłod­
na, nadmierniewilgotna wiosna.

Spółka spizedała już  państwu 
ponad 200 ton zboża. W najbliższych

dniach zamierza sprzedać jeszcze 100 
ton. Zakład przetwórstwa zbożowe­
go „Viłniaus grudai", jak i obiecał, już 
w następnym dniu rozlicza się z rol­
nikami za dostarczone zboże.

Prace żniwne w Mościszkach 
przebiegają w sposób zorganizowany. 
W polu od razu rozdrabnia się sło­
mę, którą się zakłada na kiszonkę. 
Gospodarstwo utrzymuje liczne sta­
do bydła, toteż dba,aby miało pod 
dostatkiem kanny na zimę.

Znaczna część zboża zostanie 
zmagazynowana i przeznaczona na 
pasze. Spółka, poza nowoczesnym 
magazynem zbożowym o pojemności 
2 tys. ton, posiada własny zakład 
produkcji pasz treściwych. Wyprodu­
kowane tu pasze, pod względem ja­
kości i wartości odżywczej, nie ustę­
pują wytwarzanym w specjalistycz­
nych przedsiębiorstwach. A że ich 
koszty produkcji są niższe, w porów­
naniu z kupowanymi, spółka tylko na 
tym wygrywa.

Rolnicy „Mostiszkes” mają teraz 
okres wytężonej pracy: równolegle z 
pracami żniwnymi, przygotowuje się 
glebę pod oziminy. '”

Danuta DANÓWSKA

NA ZDJĘCIU: kombajniści spółki rolnej „Mostiszkes” Leon Dawlet 1 
Jan Ledniewskl. Fot Gediminas Svitojus (ELTA)

Z Seimu

Komisja śledcza
Sejm na swoim wczorajszym nad­

zwyczajnym posiedzeniu powołał 
tymczasową komisję ds. zbadania 
sprawy posła Audriusa Butkevicziu- 
sa. Komisja ma dać odpowiedź, czy 
należy Butkewicziusa pozbawić nie­
tykalności poselskiej i pociągnąć go 
do odpowiedzialności karnej.

Komisja składa sie z 10 człon­
ków: 5 z partii konserwatystów i po 
jednym z frakcji centrystów, chrześci­
jańskich demokratów, LDPP, socjal­
demokratycznej i demokratycznej. 
Komisji przewodzi Stasys Staćzikas 
ze Związku Ojczyzny.

Komisja wysłuchała prokuratora 
generalnego Kazysa Pednyczę i po­
dejrzanego Audriusa Butkevicziusa i 
jeszcze tego samego dnia złożyła Sej­
mowi wniosek w sprawie pozbawie­
nia tego ostatniego nietykalności po­
selskiej.

Dzisiaj Sejm podejmie decyzję, 
czy pozbawić posła Audriusa Butke- 
vicziusa nietykalności poselskiej.

% Na wczorajszej konferencji pra­
sowej Czeslovas Jurszenas, szef opo­
zycyjnej LDPP, powiedział, że „spra­
wa Audriusa Butkevicziusa jest o wie­
le bardziej skomplikowana niż twier­
dzi prokurator generalny Kazys Ped- 
nyczia. Jurszenas doszedł do takich 
wniosków po wysłuchaniu wystąpień 
prokuratora generalnego, podejrzane­
go i liderów Związku Centrum. Jur­

szenas przyznał, że wie o wiele wię­
cej niż można powiedzieć. Stwierdził 
tylko, że trzeba zwrócić uwagę na to, 
gdzie i dlaczego ukrywa się szef spó­
łki „Dega” i z kim spotykał się w ostat­
nim czasie sam Butkeviczius.

Przewodniczący Sejmu Vytautas 
Landsbergis na wczorajszej konferen­
cji prasowej wyraził zdziwienie, że 
niektórzy politycy próbują upolitycz­
niać sprawę Butkevicziusa. Na pyta­
nie, czy opozycja wykorzysta tę spra­
wę, aby obciążyć konto konserwaty­
stów (Butkeviczius wywodzi się z 
Sajudisu i był ministrem w pierw­
szych rządach konserwatystów), prze­
wodniczący Sejmu odpowiedział, że 
najprawdopodobniej tak się nie sta­
nie, gdyż Butkevicziusa nie można 
obecnie kojarzyć z partią konserwa­
tystów.

Audrius Butkeviczius jest oskar­
żany o próbę oszustwa na wielką ska­
lę. Został on zatrzymany przez'tajne 
służby i pracowników prokuratury w 
ubiegły wtorek podczas, jak twierdzi 
prokuratura,' przyjmowania łapówki 
od Klemensasa Kirszy, szefa spółki 
„Dega”. Butkeviczius za otrzymane 
pieniądze miał spowodować zamknię­
cie śledztwa w głośnej sprawie zaku­
pu mazu tu, w wyniku której państwo 
poniosło straty w wysokości4,5 min 
dolarów.

Jacek J. KOMAR, ELTA

POLSKIE LINIE LOTNICZE-POUSH AIRUNES

Dogodne połączenia 
Z Wilna 

przez Warszawę do: 
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New Yorku, 
Chicago,

Los Angeles, 
Pekinu, 

Istambułu, 
Teł Awiwu.

Wilno. teL26-0S-19.

Przemówienie 
prezydenta - 
w telewizji

Telewizja Litewska wczoraj 
nadała przemówienie prezydenta Al- 
girdasa Brazauskasa. A.Brazauskas 
określił stosunki w instytucjach wła­
dzy na Litwie, sytuację gospodarczą 
w kraju i stan budżetu. Wysunął też 
propozycje, dotyczące środków wal­
ki z przestępczością oraz nielegalną 
migracją, wypowiedział się na temat 
przewidzianej na początek września 
konferencji międzynarodowej w  Wil­
nie, poświęconej współistnieniu na­
rodów.

Przywódca państwa w telewizji 
występuje mniej więcej co miesiąc. 14 
lipca z powodu niedbalstwa Telewi­
zji Litewskiej przemówienie A.Bra- 
zauskasa nagrane zostało niejakościo- 
wo, więc nie było nadane. Prezydent 
chciał wówczas ocenić wydarzenia na 
Litwie w pierwszym półroczu br. oraz 
opowiedzieć o swych ostatnich wizy­
tach zagranicznych - we Francji j: 
M a d r y c i e . _____________
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JEN DOM BUDOWAŁ MÓJ OJCIEC...”
powiedział, daremnie starając 

się ukryć wzruszenie, syn Stefana 
Narębskiego, Wojciech, który przybył 
den Wilna na odsłonięcie tablicy pa­
miątkowej poświęconej Ojcu. Stało 
s,ę to ubiegłej niedzieli, na zaułku 
Montwiłłowskim (Sayickio) 4, w po­
bliżu-placu Lukiskiego. Na uroczy- 
stość Przybyła rodzina znakomitego 
architekta z Torunia, Lodzi i Krako- 
Wai 8P°ry zastęp wilniuków. Pan Wł. 
Korknć stawił się z chórem kościoła 
$w. Rafała oraz częścią zespołu „Prze­
pióreczki" z Miednickiej Szkoły Śred- 
n,cjf które pięknie urozmaiciły swym 
p,ewem imprezę. Kim był Stefan 

dęb sk i (1892-1966), czego doko- 
Zbudował nie tylko dom dla ro-
Y na zaułku Montwiłłowsldm, ale

* sP°ro gmachów reprezentacyj- 
y użyteczności publicznej, ko- 
, °^ w* °ł*arzy. Na liście prac wileń- 

— 1 ^akomitego architekta - Pałac

Arcybiskupi na Placu Katedralnym, o 
niegdyś wspaniałych wnętrzach, na­
sza stara dobra szkoła nr 5 na Anto- 
kolu, której można by było nadać imię 
Narębskiego, kościół w Krewie (Mo- 
relowski nazwał go najpiękniejszym 
polskim drewnianym kościołem), w. 
Połukni (spłonął podczas wojny), 
ołtarze w Landwarowie, Nowej Wi- 
lęjce. S. Narębski adaptował również 
dla potrzeb muzeum Ratusz Wileński, 
dekorował, urządzał wnętrza, był mi­
łośnikiem XIX-wiecznych mebli. Po 
powodzi w Wilnie w 1931 r. zapro­
jektował nowe trumny dla szczątków 
króla Aleksandra Jagiellończyka, kró­
lowych Elżbiety i Barbary, a także 
wnętrze kaplicy i pomnik biskupa WŁ 
Bandurskiego w Katedrze Wileńskiej 
oraz kryptę Lwa Sapiehi w kościele 
św. Michała. Jest on autorem projek­
tu regulacji Placu Katedralnego. Poza 
tym namalował sporo portretów, w

tym żony, ojca, córki Barbary, ciotki 
Justyneczki. Był Narębski członkiem 
licznych towarzystw, w tym Wileń­
skiego Towarzystwa Artystów Plasty­
ków, sekcji historii sztuki Wileńskie­
go Towarzystwa Przyjaciół Nauk, pre­
zesem Stowarzyszenia Architektów 
Rzeczypospolitej Polskiej, członkiem 
wielu komisji konserwatorskich. Pra­
cował z zapałem i miłością, zarówno 
gdy chodziło o reprezentacyjne gma­
chy, jak też, np., o wileński transfor­
mator na Zawalnej (tam gdzie po­
dwójne schody wiodą z dworca na 
Halę), o klamki na Ratuszu, czy we 
własnym domu, latarnię w kościele 
św. Michała. Kochał piękno we 
wszystkich jego odmianach. Może 
dlatego jego dom, właśnie ten na za­
ułku Montwiłłowskim, był zawsze 
miejscem spotkań wileńskiej śmietan­
ki artystycznej. Bywali tu Kłos i Hop- 
pen, Sleńdziński i Niesiołowski, Ja-

Od lewej: bratanek S. Narębskiego Jerzy, syn - Wojciech, Henryk So­
snowski i autor projektu tablicy pamiątkowej Piotr Borusewicz.

Fot; Zbigniew Markowicz

mont i mnóstwo innych wybitnych 
ludzi starego Wilna. Dziwne były 
losy tej wileńskiej rodziny. Ojciec 
Stefana Narębskiego, jako lekarz 
wojskowy, pracował w Grodnie, Wil­
nie, Groźnym (Czeczenia) - wszędzie 
tam, dokąd posyłały go władze car­
skie. Właśnie w Groźnym, 5 lutego 
1892 r., przyszedł na świat Stefan. 
Matka jego, Konstancja z domu Kar-

nicka, której rodzina władała mająt­
kami w Wazginiszkach pod Miń­
skiem, owdowiała, gdy Stefan miał 7 
lat. Wróciła z dziećmi do rodzinnego 
Wilna. Tu przyszły architekt ukończył 
szkołę, a następnie podjął studia w 
Instytucie Inżynierów Cywilnych w 
Petersburgu.

(Dokończenie na str. 2)
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„TEN DOM BUDOWAŁ MÓJ OJCIEC...”
(Dokończenie ze str. 1)
Po odbyciu służby wojskowej w 

armii carskiej, kontynuował studia na 
wydziale architektury Politechniki 
Warszawskiej, pracując jednocześnie 
w Biurze Projektów Gmachów Repre­
zentacyjnych (uczestniczył w odno­
wie Pałacu Namiestnikowskiego - 
obecnej siedziby prezydenta RP).

W 1928 roku Stefan Narębski 
przyjechał do Wilna, a w następnym 
zbudował dla swojej, i rodziny brata, 
dom na Montwiłłowskiej. Był architek­
tem miejskim, prowadził wykłady z 
konserwacji zabytków i projektowania 
wnętrz na wydziale sztuk pięknych 
USB. Potem wybuchła wojna. Stefan 
Narębski uczestniczył, jak zresztą cała 
jego rodzina, w ruchu opora. W 1943 r. 
został aresztowany i uwięziony jako 
zakładnik w obozie w Prawieniszkach 
pod Kownem.

- Od kiedy Pan zamieszkał w Wil­
nie i co Pan pamięta z tego okresu? - 
pytam syna architekta, przybyłego z 
Torunia prof. Wojciecha Narębskiego.

Kurierem
•  Wileński Sąd Dzielnicowy 

n r 2 do 9 września odroczył rozpa­
tryw anie powództwa cywilnego 
byłego dyrektora Narodowego Ra­
dia i Telewizji Vytautasa Kvietkau- 
skasa. V.Kvietkauskas żąda przy­
wrócenia go na stanowisko szefa 
NRTV i otrzymania odszkodowa­
nia za wymuszoną nieobecność w 
pracy.

•  1S sierpnia do Kowna uro­
czyście przeniesione zostały szcząt­
ki zmarłej na wychodźstwie prima- 
donny opery litewskiej Vince Jo­
nu szkaite-Zau niene, zm arłej 18 
maja w kalifornijskim mieście San­
ta B arbara w wieku 95 l a t

•  W  Kopenhadze odbyło się 
dwudniowe tradycyjne spotkanie 
szefów naczelnych urzędów kontroli 
krajów nordyckich i bałtyckich.

Na spotkaniu omówiono spra­
wy współpracy między urzędami 
kontroli tych krajów, integracji z 
Unią E uropejską, w spółpracy z 
główną instytucją kontroli UE - 
Europejskim Sądem Audytowym 
oraz auditingu systemów informa­
cyjnych.

•  W Rukli (rejon janowski) w

- M ieszkałem  w W ilnie od 
1929 r. do 1941. Chodziłem do 
Naszej Szkoły pani Machcewiczo- 
wej na ul. Mickiewicza (Giedymi­
na). Potem do gimnazjum. Miesz­
kaliśmy w tym właśnie domu, na 
Motwiłłowskiej. Proszę zauważyć, 
że elewacja przypomina fronton^ 
szkoły na Ahtokolu...

- Rzeczywiście. Kto tu jeszcze 
mieszkał?

- Lewe skrzydło zajmowała ro­
dzina Stefana Narębskiego, prawe 
- jego brata Piotra, żołnierza Do- 
w bora-M uśn ick iego , kaw alera 
Krzyża Walecznych oraz orderu 
Virtuti Militari. W życiu prywat­
nym stryj był sędzią, potem proku­
ratorem. Na dzisiejszej uroczysto­
ści tę gałąź rodziny reprezentuje 
syn Piotra, a mój brat stryjeczny, 
Jerzy Narębski, prof. Akademii 
Medycznej w Lodzi. Z mojej stro­
ny przyjechała do Wilna córka Jo­
anna i wnuczka, której niestety nie 
ma tu, bo zasłabła.

niedzielę rozpoczęły się wspólne ma­
newry Litwy, Danii i Polski „Gin- 
tarine Yiltis’97” . Głównym ich ce­
lem jest przygotowanie żołnierzy do 
operacji pokojowych, szkolenie w 
zakresie umiejętności przeprowa­
dzania operacji w w arunkach eks­
tremalnych, doskonalenie sprawno­
ści bojowej.

•  Siły zbrojne Szwecji od dziś 
dopomagać będą wojsku litewskie­
mu w badaniu dna M orza Bałtyc­
kiego, wyszukiwaniu min - niewy­
pałów i innych materiałów wybu­
chowych.

•  W  fermie Kalina spółki rol­
nej „Gulbinai” w rejonie wileńskim 
zatruło się 90 krów. Mleko zatru­
tych krów nie zostało odstawione do 
mleczarni. Przypuszczalnie krowy 
zatruły się minerałami niejasnego 
pochodzenia.

® Przewodniczący parlamen­
tu uzbeckiego Erkin ChaUlow zwró­
cił się listownie do przewodniczące­
go Sejm u litewskiego Vytautasa 
Landsbergisa i zaprosił go do Tasz­
kientu w dniach 23-24 września na 
seminarium „Bezpieczeństwo regio­
nalne oraz aspekty polityczne, so­
cjalne i hum anitarne Azji Środko­
wej i Kaukazu”.

Dom ten jest dla mnie pamięt­
ny - kontynuował prof. W. Naręb-. 
ski - nie tylko dlatego, że tu miesz­
kałem, ale również dlatego, że stąd 
NKWD wyprowadziło mnie 18 
kwietnia 1941 roku na Łukiszki, a na­
stępnie wywiozło (po ewakuacji wię­
zienia) do Gorkiego nad Wołgę. Po 
zwolnieniu wstąpiłem do Armii An­
dersa i przeszedłem z nią całą kam­
panię włoską, walczyłem pod Monte 
Cassino. Ten oto Krzyż świadczy o 
tym. Drugi - to Krzyż Oficerski or­
deru Polonia Restituta. Mam też or­
der za konspirację... Trzeba pani wie­
dzieć, że na tyłach tego domu, w na­
szym ogrodzie w 1935 roku wybu­
dowano schron przeciwlotniczy. Tu 
właśnie ukryliśmy w 1941 r. powie­
lacz i drukowaliśmy bibułę. Gdy nas 
nakryto, cała grapa, przeważnie gim­
nazjaliści od Zygmunta Augusta, tra­
fiła na Łukiszki i ja w tej liczbie. 
Miałem wtedy 16 la t Co było dalej - 
już mówiłem.

W międzyczasie - kontynuował

historii
ła zorganizować i przeprowadzić lek­
cję historii nie gdzie indziej, jak w sa­
mym Krakowie - dawnej stolicy Rze­
czypospolitej Obojga Narodów. Była 
to swego rodzaju wycieczka do histo­
rii.

Oprócz zwiedzania miejsc histo­
rycznych, młodzież zapoznała się z 
życiem, architekturą, tradycjami są-

prof. Narębski - władze litewskie za­
mknęły Uniwersytet Stefana Batore­
go. Zespół pedagogiczny wyjechał do 
Torunia. Po wojnie szczęśliwym tra­
fem cała rodzina odnalazła się w To­
runiu, w tym młodszy brat, uczestnik 
wileńskiej AK, który został potem 
neurofizjologiem i niedawno zmarł na 
raka, siostra, Barbara Narębska-Dęb- 
ska-Kozłowska, również członek AK 
i więźniarka Lukiszek... Basia jest bar­
dzo znaną graficzką. Ukończyła 
USB. Jej działalność twórcza rozpo­
częła się jeszcze w Wilnie. Potem bra­
ła udział w różnych wystawach kra­
jowych i międzynarodowych, zdoby­
wając liczne nagrody i wyróżnienia. 
Jej prace znajdują się w zbiorach 
Muzeum Narodowego, w muzeach i 
galeriach zagranicznych.

- A jak  się ułożyły po wojnie 
losy Pana?

- Skończyłem polskie gimnazjum 
wojskowe we Włoszech i Anglii. 
Doktorat z mineralogii i geochemii, 
robiłem na Uniwersytecie Jagielloń-

siedniego państwa. Krakowską lekcję 
kontynuowano w Warszawie. Bo 
przecież wgłębiając się w daleką prze­
szłość nie należy zapominać o tym, 
co było jeszcze za naszej pamięci. I 
młodzież zachwycała się Warszawą, 
wspaniałym miastem, które w ciągu 
kilku dziesięcioleci dosłownie się od­
rodziło z ruin i zgliszcz, w jakie prze­
kształcili je  niemieccy faszyści.

Zenon SAMULEWICZ

skim. Byłem członkiem PAN, Polskiej 
Akademii Umiejętności. Dotąd zresz­
tą jest cm sekretarzem wydziału nauk 
przyrodniczych PAU.

...Musimy zakończyć rozmowę, 
gdyż rozpoczyna się uroczystość od­
słonięcia tablicy pamiątkowej. Inau- 
gu ruje ją  główny „winowajca” impre­
zy, prezes Fundacji im. J. Montwiłła 
w Wilnie Henryk Sosnowski. Opo­
wiedział on o życiu i działalności Ste­
fana Narębskiego, o trudnościach, na 
jakie napotykał on sam chcąc wmu- 
rować tablicę na domu architekta. 
Potem głos zabrał konsul generalny 
RP w Wilnie Waldemar Lipka-Chu- 
dzik:

- To, że możemy odsłonić tabli­
cę upamiętniającą działalność w Wil­
nie prof. Narębskiego, jest dla mnie 
oznaką, że Polacy i Litwini mogą nor­
malnie regulować swoje sprawy i że 
tak już będzie. Historia zawsze ujaw­
nia prawdę, a prawdąjest również to, 
że prof. Narębski wniósł do krajobra­
zu miasta., to, co miał najlepszego - 
swtfją lwófczośc. Śluzy ona dotąd * 
mieszkańcom Wilna. Należy się więc 
mu pamięć za to, co uczynił... My 
wszyscy musimy pamiętać o pokole­
niach, które odeszły, bo cóż jestwart 
naród, który myśli tylko o własnych 
sprawach. Pamiętajmy o tych, którzy 
budowali Wilno,-przyczynili się do 
jego rozwoju.

Prof. Wojciech Narębski po­
dziękował serdecznie wszystkim, któ­
rzy przyczynili się do upamiętnienia 
nazwiska jego Ojca i wraz z bratem 
Jerzym dokonali odsłonięcia tablicy 
pamiątKowej.^Wikary  kościoła św.

. Rafała Donata?Yaliukoms"poświęcił

Kierownictwo firmy, która obec­
nie zajmuje dawne mieszkanie prof. 
S.JSarębskiego, uprzejmie zezwoliło 
na odwiedzenie domu. Okazało się, 
że doskonale zachował się salpnjz 

-jganmirowym kominkiem, nawet par­
kiet zrobiony z^rodzai diUltfSPTan 
Wojciech pokazał pokój, w którym 
mieścił sięro roczy  gam nerufca i 
gdzie powstawały ^ z y s tk ie  Jęgp 
piękne projekty..

B arbara ZNAJDZIŁOWSKA

„Omnitel” chce 
współpracować 
z samorządem 

wileńskim
Firma> telekorojunikacyjna 

„Omnitel” do końca br^zamira;za po­
siadać na Litwie około 65 fys. afco- 
nentów. Trzecia ich cześć będzie w 
Wilnie.

Z planami swego biznesu na po­
niedziałkowym spotkaniu z merem 
Rolandasem Paksasem zapoznali pre­
zydent spółki Litwin z USA Wikto- 
ras Gediminas Gruodis i dyrektor ad­
ministracyjny Vidmantas Venckunas.

W Wilnie obecnie działają 22 ' 
centrale łączności komórkowej, a do 
końca roku będzie ich 30.

Zdaniem kierownictwa „Omni- . 
tel”, coraz trudniej jest jednak otrzy­
mać pomieszczenia dla nowych cen­
tral. Potrzeba w tym celu zaledwie 
10-15 metrów kwadratowych, mogą 
to być pomieszczenia na poddaszu 
oraz w innych praktycznie nieużywa­
nych miejscach. Tymczasem miesz-1 
kańcy niechętnie wpuszczają łączno­
ściowców w obawie, że fale elektro- j 
magnetyczne mogą zaszkodzić zdro­
wiu, skomplikować odbiór progra­
mów telewizyjnych. Specjaliści fir­
my twierdzą, że te obawy są całko­
wicie nieuzasadnione, co potwierdza­
ją  też zakłady lecznicze.

V.G.Gruodis i V. Venckunas su­
gerowali, aby w otrzymaniu pomiesz­
czeń dla nowych central dopomógł 
samorząd miejski, a przede wszyst­
kim jego starostwa. Firma, mówili 
oni, na własny koszt mogłaby wyre­
montować również sąsiednie niedu~ 
że obiekty oraz innymi sposobami do­
pomóc starostwom w porządkowaniu 
otoczenia. R.Paksas taką pomoc w 
zasadzie obiecał. Ta sprawa zosta­
nie omówiona wtedy, gdy SA 
„Omnitel” za dwa miesiące zgk>]n 
niezbędny schemat lokalizacji cen­
tral.

Do Polski - na lekcje
Historia tak się potoczyła, że w 

ciągu stuleci Litwa i Polska stanowi­
ły jedno państwo. Polska jest dumna 
z dynastii Jagiellonów, których Litwa 
otacza czcią jako potomków Giedy- 
minowiczów. Było też wiele innych 
wydarzeń we wspólnych dziejach są­
siednich narodów. Można dowiedzieć 
się o tym w gabinecie historii Nowo-

święciańskiej Szkoły Średniej nr 1. 
Wiele energii i entuzjazmu poświęca 
połączeniu przeszłości z teraźniejszo­
ścią nauczycielka historii Stanisława 
Czemiauskiene.Jednak eksponaty, 
nawet umiejętnie dobrane, usystema­
tyzowane, nie mogą zastąpić obcowa­
nia na żywo. Dlatego właśnie w cza­
sie wakacji nauczycielka postanowi-

W m
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Niewypełnione obietnice
- My jako opozycja musimy przy- dzają aparat władzy, ale w granicach

pomnieć, co konserwatyści obiecali 
przed wyborami i jak teraz wypełnia­
ją  swoje obietnice - powiedział na 
wczorajszej konferencji prasowej 
Czeslovas Jurszenas, lider opozycyj­
nej LDPP. Uważa on, że konserwaty­
ści nie wypełniają swoich obietnic.

Według lidera LDPP, konserwa­
tyści obiecali, że po objęciu przez nich 
władzy sytuacja w kraju zdecydowa­
nie polepszy się, że będą realizowane 
duże i ważne reformy, tak potrzebne 
Litwie na drodze do europejskich 
struktur bezpieczeństwa i gospodar­
czych. - Podatki rosną, akcyza rośnie, 
długi także rosną, chociaż obiecano, 
że więcej długów nie będzie się za­
ciągać. Oznacza to, że, albo Litwą nie 
była zadłużona, jak straszono w ubie­
głym roku albo naprawdę konserwa­
tystom trudno jest realizowaić swoje 
obietnice - zarzucał Cz. Jurszenas rzą­
dzącej większości.

Czeslovas Jurszenas ironicznie 
zauważył, że jedyną sferą, gdzie rzą­
dząca koalicja wypełniła swoje obiet­
nice, jest pełne przejęcie władzy.

- Jest to zrozumiałe, że po zwy­
cięskich wyborach zwycięzcy obsa-

określanych przeżTConstytucj ę i usta-j 
wy. Zagarnęli oni jednak o wiele wię­
c e j-  stwierdził Jurszenas. - Jeżeli 
jeszcze jakaś instytucja nie jest pod 
ich wpływem, tp bez skrupułów zmie­
niają ustawy. Można więc powiedzieć, 
że od samej góry do samego dołu wła­
dza jest w jednym ręku. A ci, którzy 
się nie podobają, czy mają odwagę 
przeciwstawić się, krytykować wła­
dzę, są usuwani.

Według Cz. Jurszenasa, w wyni­
ku proponowanych‘przez konserwa­
tystów zmian, do budżetu miało wpły­
wać więcej pieniędzy, które miały 
być na sferę ochrony socjalnej.

- Okazuje się, że propozycje 
zmian wydatków budżetowych doty­
czą dodatkowych wynagrodzeń dla 
pracowników Ministerstwa ds. Inte­
gracji Europejskiej i MSW, czy De­
partamentu Bezpieczeństwa Państwo­
wego - stwierdził Cz. Jurszenas - 
Konserwatyści przyznają, że narusza 
to ustawę budżetową i proszą Sejm, 
aby zalegalizował niezbyt zgodne z 
prawem działania rządu poprzez jej 
nowelizację.

Jacek J. KOMAR
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Filtry ochronią 
środowisko?

19 sierpnia 1997 r., str. 3

Specjaliści Elektrowni Litew­
skiej są przekonani, że orimulsję moż­
na stosować bez radykalnej zmiany 
technologii spalania i wpływ tego 
paliwa na środowisko nic jest duży.

Jak poinformował dyrektor tech­
niczny tej elektrowni Viktoras Mekas, 
specjalne badania zostały przeprowa­
dzone przed spalaniem orimulsji, w 
toku jej spalania i po jego zakończe­
niu. Ustalono, że w środowisku, w po­
równaniu ze spalaniem mazu tu, przy­
było związków siarki, wzrosła emisja 
twardych cząsteczek do otoczenia. W 
elektrowni zainstalowano filtr elektro­
statyczny, zmniejszający ilość emito­
wanych zanieczyszczeń w znacznie 
większym stopniu, niż wymagają nor­
my międzynarodowe. Zamierza się 
zainstalować Irilka filtrów, ogranicza­

jących emisję związków siarki do śro­
dowiska.

Dwa tata temu z przedstawicie­
lami wenezuelski 6j korporacji JBitor 
Europ” zawarto długofalową umowę 
o dostawach orimulsji do roku 2012. 
A propos, na lata 1995-1997 zostało 
przewidziane ulgowe zaopatrzenie w

orimulsję. Ogółem w ciągu tego okre- 
su postanowiono sprowadzić tego 
paliwa do 300 tys. ton. Eksperci li­
tewscy obliczyli, że mimo dodatko­
wych wydatków na sprowadzanie, 
paliwo kosztowałoby taniej niż przy­
wożenie mazu tu z  Rosji. Po zainsta­
lowaniu filtru elektrostatycznego, w 
celu jego wypróbowania spalono oko­
ło 50 tys. ton orimulsji.

Jak twierdzi V.Mekas, obecnie w 
systemie energetycznym Litwy zuży­
wa się około 1,5 min ton mazutu rocz­
nie. Aby go zastąpić, potrzeba 2,25 
min ton orimulsji., M.m. nasz kraj nie 
jest gotowy do przyjęcia nie tylko 
większej ilości mazutu, ropy, lecz i 
orimulsji. W tym celu należy przy­
gotować terminal naftowy w Kłajpe­
dzie, w którym byłyby przyjmowane 
i wyładowywane statki. Obecnie kłaj- 
pedzki terminal naftowy może przy­
jąć tankowce o pojemności do 28 000 
ton. A propos obecnie, zanim trwa 
rekonstrukcja terminalu, nie ma tu 
możliwości przelania orimulsji do 
cystern kolejowych.

(ELTA)

Kronika policyjna
Jak podaje dział Sztabu Informacji MSW RL, w dniach 15-17 sierp­

nia br. w kraju zanotowano 408 przestępstw, w tym: 2 zabójstwa, U obra­
żeń ciała, 4 gwałty, 28 cRttłigańskich ekscesów, 1 oszustwo, 15 rabunków, 
347 kradzieży. Skradziono 39 samochodów, znaleziono - 14.

Zarejestrowano 76 wypadków drogowych i 32 pożary. Znaleziono zwło­
ki 16 osób. Zatrzymano 60 podejrzanych o popełnienie przestępstw.

Utonęli dwaj młodzi 
F  łudzić

W piątek wieczorem, w zbiomi-. 
ku wodnym w pobliżu Zachodniej 
Stoczni Remontowej w Kłajpedzie 
utonęli Loreta Laurinavicziute i Ar- 
turas Kfimaviczius.Obaj mieli po 27 
lat Późno w nocy strażacy Wyłowili 
zwłoki obu topielców. Wg informacji 

" radia „Bumsas”, zanim nastąpiło nie- 
Kźczęście, w tym miejscu obchodzo­
no urodziny, w których uczestniczyli 

FLoreta i Arturas.
869 g trotylu 

na jednego człowieka
W piątek wieczorem, również w 

Kłajpedzie, udało się uniknąć wielkiej 
tragedii, której skutki mogły być nie­
obliczalne. Około godz. 22 powiado­
miono policję o tym, że na ul. Rum- 
piszkes 30 pod siedzeniem kierowcy 
w samochodzie opel - omega podło­
żono silny ładunek wybuchowy. Ra­
dio „Laluna” z wiarygodnych źródeł 
dowiedziało się, że chciano wysadzić 
w powietrze 36-letniego mieszkańca 
Kłajpedy, byłego kierowcę prokura­
tury. O ukrytej bombie poinformował 
policję sam kierowca, :widocznie 
otrzymał on ostrzeżenie. W tym cza­
sie, gdy na miejscu wypadku praco­
wały odpowiednie służby, z domu nr 
30 ewakuowano 40 rodzin. Saperzy 
nArasa” wydobyli z samochodu 800 
g. trotylu.
Ranna walczy o życie

W piątek około godz. 23 min. 15 
pociąg Skuodas-Kłajpeda potrącił w 
rejonie parku wypoczynkowego ko­
bietą w wieku około 40 lat o nieusta­
lonej tożsamości. Poszkodowana zo­
stała przewieziona do szpitala w mie­
cie. W sobotę w południe stan zdró- 
wia rannej był krytyczny.

Podejrzewa się 
byłą żonę

16 sierpnia około godz. 22 w 
mieszkaniu przy ul. Medelyno w 
Szawlach, podczas libacji, kobieta 
zraniła nożem w pierś A. Mikużisa, 

później w  szpitalu  zm arł. Po­
szukuje s ię  pode jrzaną  - b y łą  żo n ę  
ofii“ y  - N . Mikużicnc.

Po prostu było ciem­
no

17 sierpnia-o godŁ 1 min. 30 uli­
cą Dąugeliu w Kurszenach (rej. sza- 
welski) szli trzej młodzi ludzie. Przy­
padkowo (ulica była nie oświetlona) 
potrącili mężczyznę, który zaatakował 
ich za pomocą noża. W wyniku do­
znanych obrażeń w szpitalu zmarł Au- 
rimas Spulginas, S. leczy się na sta- 
cjonarze, a B.- ambulatoryjnie.

Tym razem - 
Filipińczycy...

17 sierpnia o godz. 20 min. 55 na 
skrzyżowaniu ulic Rudininku i Nie­
mieckiej w Wilnie grupa chuliganów 
pobiła ob. Filipin H. i jego żonę A. 
Zatrzymano podejrzanych: W. W., G. 
N., D. S., A. S., E. B. Trwa śledztwo.

Stres, czy...?
16 sierpnia o godz. 11 min. 45 KP 

w Oranach powiadomiono o tym, że 
w Mereczu (rej. orański) próbuje po­
pełnić samobójstwo jakiś mężczyzna. 
Przybyli na miejsce policjanci ustali­
li, że z mostu do Niemna chciał sko­
czyć B. (ur. 1967 r.). Niedoszły sa­
mobójca tłumaczył funkcjonariu­
szom, że o godz. 7 min. 30 we wła­
snym domu przy ul. Gardino zoba­
czył, iż zmarł jego synek B. (ur. 1996 
r.). Będąc w szoku, mężczyzna wło­
żył trup dziecka do woreczka i wrzu­
cił do Niemna, następnie sam chciał 
skoczyć do rzeki. Poszukuje się zwłok 
chłopczyka.

Zbiegł uzbrojony 
żołnierz

W poniedziałek około godz. 13 z 
magazynu broni we wsi Linkaicziai 
(rej. radwiliski) zbiegł odbywający tu 

■ służbę żołnierz Linas Lemeiszis z 
karabinem i 60 nabojami. Do wojska 
został powołany pół roku temu.

Jak poinformował rzecznik praso­
wy Ministerstwa Ochrony Kraju, po­
licja ogłosiła już poszukiwanie zbie­
głego z warty żołnierza. Informacja 
o rezultatach trwającego dochodzenia 
zostanie podana później.

Przygotowała 
Irena LITWIN

TRWA AKCJA RADIA „ZNAD WILII” 
„MIESZKAŃCY LITWY- 

POW ODZłANOM  W  P O LS C E ”
Lista ofiarodawców

3895. Larisa Starcnko 5 Lt
3896. Irena Żdanowicz 5 Lt
3897. Rima Balcziunicnc 4 Lt
3898. Dalia Gaidamauskaitc 5 Lt
3899. Bronislava Pajanauskicnc 5 Lt
3900. Gintaras Dicziunas 10 Lt
3901. Algimantas Vaitkus 10 Lt
3902. Lconas Kaczinskas 6 Lt
3903. Wanda Driukicnć 5 Lt
3904. Lew Dimcntow 5 Lt
3905. Larisa Morszcziokina 5 Lt
3906. Stasc Gcdcikicnc 2 Lt
3907. Gcnowaitc Saulcnicnc 2 Lt
3908. Walcntina Tcrcszczcnko 2 Lt
3909. Jonas Volungcviczius 5 Lt
3910. Daiva Bużytc 2 Lt
3911. Andrius Urbonaviczius 2 Lt
3912. Almantas łndriliunas 2 Lt
3913. Yirgrnijuś SzmigcUkas 30 Lt
3914. Laimis Kripsztaponis 4 Lt
3915. Nijolc Ruscckaja 3 Lt
3916. Stasys Katinas 3 Lt
3917. Wiktor Łyscnko 4 Lt
3918. Jonas Vćrkauskas 3 Lt
3919. Juozas Gricius 2 Lt
3920. Bimtc Szutichc 2 Lt 
3921/Jonas Bariszius 3 Lt
3922. Samsonas Akopoyas 21*
3923. Bronius Ulczickas 2 Lt -
3924. Jovita Szalcziunicńc 2 Lt
3925. Ddia Jurgaityte lÓ Lt
3926. Enrilca Szmigclskicnc 5 Lt
3927. A. Gorodcckas 1 Lt
3928.0. Zimblicnc 1 Lt 
3929. L. Zimblicnc 1 Lt 
.3930. N. Scnovaiticnc 1 Lt
3931. J. Volungcviczius 1 Lt
3932. W. Pszcwluckicnc 2 Lt 
3931 A  Aleksa 1 Lt
3934.1. Gdicnc 1 Lt 
3935. P. Vaiśicta 5 Lt 1  
-3936? W. Bortnikowa I Lt
3937.1. Szczefanaviczienć I Lt
3938. T. Bumbulicnc 5 Lt
3939. S. Kicricnc 5 Lt
3940. Nijolc Stakcnicnc 10 Lt
3941. A. Lukszicnć 10 Lt
3942. Daiva Laszcziżinskicnc 3 Lt
• 3943. Daiwa Turczinawicziute 2 Lt

3944. Irena Milicnc 2 Lt
3945. Rita Brilingaito 10 Lt

• 3946. Irena Sclcgencnko 10 Lt
3947. V. Simaitytc 5 Lt
3948. A. Ramanauskicnc 3 Lt
3949. A. Klimienc 5 Lt
3950. Z. Żiczicnc 3 Lt
3951.1. Kawaliauskienc 5 Lt - 
3952. A. Sargunicnc 4 Lt
3953.0. Sawciskyte 5 Lt 
3954. E. Bcrcikicnc 2 Lt
3955.1. Szczerbinskaitc 5 Lt
3956. M. Jcrcmicziutc 5 Lt
3957. Z. Cijunclaitienc 5 Lt
3958. Ewelina Alcksicjenko 10 Lt'
3959. A. Baliukaitc 5 Lt
3960. Marija Żalkauskienc 15 Lt
3961. Stanislowas Alcziauskas 5 Lt
3962. M. Mikluszaitc 10 Lt
3963. Robeitas Taszkunas 5 Lt
3964. A. Bagdonawięzius 5 Lt
3965. Skirmante Baliukicnc 5 Lt
3966. Sonata Szimlcutc 5 Lt
3967. Lairaa Umicżiutc 5 Lt 
3968; Kristina Wysocka 5 L t, :
3969. Gintaras Aleksiunas 5 Lt;
3970. Algimantas Vakarinas 10 Lt
3971. Jonas Szcrcnas 10 Lt
3972. Renata Dulko 10 Lt
3973. Virginija Trafimowicnc 10 Lt
3974. Wida Kutko 10 Lt
3975. Robertas Tulcwiczius 10 Lt
3976. Maria Sapkicwicz 10 Lt
3977. Laima Dzimidawiczicnc 5 Lt
3978. Juozas Grcieziunas 10 Lt
3979. Audrooe Anuszkewiczicnc 5 Lt
3980. Laima Witkauskienc 10 Lt
3981. Genutc Maczcnaitc 5 Lt
3982. Ludmiła Tolstaja 5 Lt
3983. Apolonija Kutonicnc 10 Lt
3984. Janina Markcwiczicnc 5 Lt
3985. Irena Awgul 5 Lt ,
3986. Zoja Piliawcc 5 Lt
3987. Larisa Minccwicz 10 Lt
3988. Aldona Scmcnicnc 5 Lt
3989. Remigijus Ramanauskas 5 Lt
3990. Rima Kupcticnc 5 Lt
3991. Andrius Kablys 5 Lt
3992. Algis Ciccnas 5 Lt

3993. Stasc Maslauskicnc 5 Lt
3994. Eleonora Szabcnicnc 5 Lt
3995. Aldona Gccziauskiene 5 Lt
3996. Marytc Latwclicnc 5 Lt
3997. Aldona Źibaiticne 5 Lt
3998. Liudas Ramanauskas 5 Lt 
3999/Gcnc Rutkauskicnc 5 Lt
4000. Wiktoras Kisiclowas 15 Lt
4001. Wida Brużicnc 5 Lt
4002. Juozas Adamonis 10 Lt
4003. Waidotas Gikis 4 Lt
4004. Danguolc Jakimawicziene 4 Lt
4005. W. Czcsnul cwiczius 10 Lt
4006. D. Liczkicnc 2 Lt
4007. E. Misiulis 3 Lt
4008. R. Paulionis 2 Lt
4009. J. Scwcrkicnc 2 Lt

• 4010. J\ilija Praczka i tiene 5 Lt 
. 4011 .'Algimantas Brużas 5 Lt 
. 4012. A. Norkunas 5 Lt 
1 4013. Gintautas Kalinauskas 5 Lt 

4014. Algimantas Starodomskis 5 Lt 
4pi5. Jonas Sipawiczius 5 Lt
4016.- Antanas Jasiulaitis 5 Lt
4017. Ramunas Kalwaitis 10 Lt , 
4Q18. Eugeaijus Szimanauskas 10 Lt 
4(̂ 19. Binitc Masaiticnc 6 Lt - 
40*0. Giedrius Lingis 6 Lt
4021. Śaulius Dagys 6 Lt
4022. Ruta Gailiuszaitc 4 Lt k
4023. Audrone Kcmagicnc 4 Lt
4024. Irena Katinicnc 10 Lt
4025. Vilija Vyżicnc 5 Lt
4026. Renata Valiunaite 5 Lt
4027. Marijonas Snicszko 10 Lt
4028. Elona Raulynaiticnc 2 Lt
4029. Alma Stascwiczicnc 2 Lt
4030. Janc Buzicnc 2 Lt
4031. Algis Żugys 2 L t.
4032. Sżaninas Gużauskas 3 Lt
4033. Janina Stanaiticnc 2 Lt
4034. Dana Miszkinicnc 2 Lt
4035. Loreta Jurszcnicnc 2 Lt
4036. Danguolc Juszkcwiczicnc 2 Lt
4037. Aldona Rastcniene 2 Lt
4038. Danutę Jascnaitc 2 Lt
4039. Vytautas Paszkonis 3 Lt
4040. Daiwa Kulbokaite 2 Lt
4041. Jadwiga Janukcwicziene 2 Lt
4042. Bronę Jakubkicnc 2 Lt
4043. Bimtc Baranauskicnc 2 Lt
4044. Auksc Ramanauskicnc 10 Lt
4045. £ana Michcjcwa 4 Lt
4046. Henryka Kodis 5 Lt
4047. Vale Tolstowa 5 Lt
4048. Jclcna Sobolewa 5 Lt
4049. Birute Povilauskienc 5 Lt
4050. .Galina Iwanowa 5 Lt
4051. Tarana Lcszczcnko 5 Lt
4052. Liudmiła Maksimowa 2 Lt
4053. Zoja Prastenicnc I Lt
4054. Raisa Kolobowa 2 Lt
4055. Natalja Sinclczik 2 Lt
4056. Z. Dowgierd 2 Lt
4057. S. Jancz I Lt
4058. G. Dowgierd 1- Lt
4059. C. Szuszkiewicz 2 Lt
4060. Bazuło 2 Lt
4061. S. Ricwko 3 Lt -
4062. W. Gruodicnc 3 Lt - .
4063. D. Zitoinowicz 5 Lt
4064. A. Chaustowa 10 Lt ~
4065.0. Kunowićz 3 Lt
4066. B. Stasiulicnc 3 Lt
4067. M. Matiuszewskij 3 Lt -
4068. Z. Ragauskicnc I Lt
4069. O. Puodziulaiticnc 5 Lt
4070. T. Lawzik 3 Lt
4071. E. Jancziura 2 Lt
4072. D. Jankowskaja 3 Lt
4073. A. Rynkicwicz 2 Lt
4074. J. Pultarackiene 5 Lt
4075. Julian Bołądź 10 Lt
4076. Juozas Tumclis 100 Lt
4077. Edward Jusiel 100 Lt'
4078. Janina Buzicnc 10 Lt "
4079. Gcnowaitc Bulawicnc 10 Lt
4080. Janina Pawlukaiticno 10 Lt
4081. Helena Glembocka 10 Lt
4082. Felicja Bogdanowa 10 Lt
4083. Janina Kowalewska 10 Lt
4084. Anatol Miszezenko 10 Lt
4085. Salomea i Czesław Wcrkowscy 
30 Lt
4086. Zygmunt Żardccki 20 USD
4087. Ewa Żardccka 40 USD
4088. Leszek Żardccki 40 USD
4089. Wanda i Czesław Sawlcwiczowie

1000 U
4090. Halina i Tadeusz Wojciechowscy 
100 U
4091. Aneta Błażewicz, Diana 
Podmostko, Ryszard Michałowski, 
Waldemar Dadcło, Bogdan Baraszkic- 
wicz 100 Lt
4092. Rodzina Baraszkicwiczów 50 Lt
4093. Witolda i Zygmunt Zinkicwiczo- 
wieSOLt
4094. Danuta Sidorowicz 10 USD
4095. Dorota i Ligita Siwińskie 10 
USD
4096. Edward Szuksztul 400 Lt
4097. Kordek Nowosielski i babcia 

Alicja 20 Lt
4098. Józefa i Józef Makarewiczowie 
20Lt
4099. Dzieci rej. wileńskiego, które 
odpoczywały w Mońkach, opiekunki 
Ławrynowicz i Lozowska 120 Lt 
4|00. Czesław Kozłowski 100 Lt
4101. Władysława Wołynicc 20 Lt
4102. Franciszek Gicrasimowicz 10
4103. Weronika Gicrasimowicz 10 Lt
4104. Wiktor Stopski 20 Lt
4105. Jolanta, Regina i Paweł Nicdrosz- 
lańscy 50 Lt
4106. Janina, Czesław i Waldcigtar\
Strygowie 80 Lt
4107. Ala Maccsowicz, rodzina 
Aładowiczów 90 Lt
4108. Zofia Gicrasimowicz 20 Lt 

. 4109. Stanisława Ulewicz 10 Lt
4110. Alina Wojtkiewicz 40 Lt
4111. Jclcna Baranowskaja 10 Lt
4112. Lconora Szkaiupa 20 Lt '
4 M 3. Wacława Dalccka 20 Lt 
4114. Gcnocfa Balukiewicz 10 Lt 
411 .̂ lądwiga Czckuolicnc 10 Lt ■ 
4116*Gcnocfo Biclunska 10 Lt
4117. Anria Orłowska 20 Lt '
4118. Stanisława Makowska 20 Lt
4119. Edward Sandowicz 10 Lt
4120. Leokadia Danowska 10 Lt
4121. Janina Saładownikowa 10 Lt
4122. Ona Pranckienc 10 Lt
4123. Wanda Dobrowolska 10 Lt
4124. Anna Tyszko 10 Lt
4125. Irena Stankiewicz 20 Lt
4126. Felicja i Jan Stankiewiczowie 
U
4127. Stanisława i Jan Wasilewscy 10 
Lt
4128. Mirosław Podlccki 10 USD
4129. Edward Tomaszcwicz 20 Lt
4130. Wiktor Erdman 10 Lt
4131. Eugcnija Nowikowa 20 Lt
4132. Lauras Gaisrys 20 Lt
4133. Kazimierz Groblewski 40 Lt
4134. Gaidulcwicz 50 Lt
4135. Paszkiewicz 50 Lt
4136. J. Koryzna 100 Lt
4137. Janusz Rybałko 100 Lt
4138. Kazimierz Błaszkiewicz 150 Lt
4139. Lucja Lconowicz 150 Lt
4140. Michał Kleckowsld 200 Lt
4141. Firma „SEPTA" 500 Lt
4142. Fiima „TECHNOPAKAS” 2000J 
Lt
4143. Firma ,JVA” 1000 Lt
4144. Renata Bogdewiez 5 Lt
4145. Fcliksas Swidcrskis 50 Lt
4146. Lilija Kodzis 100 Lt
4147. Martynas Użpelkis 15 Lt
4148. Malickaitc 50 Lt
4149. Zofia Zakrzewska 40 Lt 
4J50. Roman Paiylak 50 Lt
4151. Bożena Tautkicnc 30 Lt
4152. Teresa Samsonowa 20 Lt
4153. Kristina Sabalicnc 50 Lt
4154. L. Tomaszcwicz 20 Lt
4155. Elcna Weronika Gudabskicne 20 
Lt
4156. Lidija Rudinskaja 10 Lt
4157. Władislawa Kriauczhmicnc 50 Lt
4158. S. Kadzcwiczius 5 Lt
4159. A. Dulkis 100 Lt
4160. M. Samko 20 Lt
4161. V. Juszkcwiczicnc 90 Lt
4162. Jadwiga Prowłocka 40 Lt
4163. Wileńskie Lotnisko 2000 Lt
4164. Anna Sołowj owa 50 Lt
4165. Janas Karosas 20 Lt
4166. Jurgis Sajctauskas 20 Lt
4167. M. Ilkicwicz 50 Lt
4168. Kcstutis Lapinslcas 50 Lt
4169. Zofia Zakrzewska 40 Lt
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JH |a k  już informowaliśmy, w 
dniach 13-17 sierpnia w 

 | Wilnie obradowało II Polo­
nijne Forum Oświatowe. W auli szko­
ły im. A. Mickiewicza Polacy z 24 
krajów świata rozmawiali o tym, jak 

[organizują szkolnictwo polskie w 
miejscach swego zamieszkania, z ja ­
kimi problemami się borykają! Takie- 
spotkania korzystne są ze względu na 
możliwość wymiany opinii i doświad­
czeń, przede wszystkim jednak ze 

[względu na to, że uczestnicy nawią­
zują ze sobą serdeczne stosunki, któ- 
jre mają szansę, by z czasem prze­
kształcić się w bliskie kontakty po­
między środowiskami polskimi w 
różnych krajach świata. Wileńskie 
spotkanie nie było pod tym względem 
wyjątkiem, już w trakcie obrad padły 
pierwsze propozycje współpracy po­
między szkołami w Stanach i Rosji, 
polska szkoła w Detroit przekazała 
pieniądze dla szkółki w Irkucku. 
Przykłady można mnożyć.

Goście Forum wędrowali wileń­
skimi szlakami Mickiewicza, odwie­
dzili Polską Galerię Artystyczną 
„Znad Wilii”, uczestniczyli we Mszy ' 
św. celebrowanej przez ks. Mirosła­
wa Balcewicza wkośc i elę>w:Mej sza- 
gole. Byli gośćmi szkoły mejszagol- 
skięj, której uczniowie zaprezentowa- 

program artystyczny, składający się 
wiązanki piosenek, tańców i recy­

tacji, zaś dyrektor Edward Jaszcza- 
nin i nauczyciele zadbali o to, by 
przyjąć rodaków z prawdziwie kre­
sową gościnnością. Ze wzruszeniem 
oglądali Polonusi dworek Marszałka 

Pikieliszkach. Szef firmy „Pola- 
gris” Anicet Brodawski zaprosił go­
ści na wspaniały piknik nad brzegiem 
jeziora. Do swoich nowych ojczyzn 
wyjeżdżali więc Polacy wzruszeni 
tym, co zobaczyli./Wróćmy jednak do 
tematyki obrad. Jak więc wygląda 
sytuacja szkolnictwa polskiego w 
świeęie? Muszę przyznać, iż przy­

słuchując się wypowiedziom, w du­
chu cieszyłam się, że tu, na Litwie 
tak wiele zdołaliśmy osiągnąć, że 
mamy polskie szkoły, że nasze dzie­
ci mająmożliwość tak bliskiego i bez­
pośredniego kontaktu ze słowem oj­
czystym. Naszym celem jest więc 
przede wszystkim zachowanie tego, 

- co mamy. Polskie szkoły z prawdzi­
wego zdarzenia, czyli takie, w któ­
rych nauka odbywa siępięć lub sześć 
razy tygodniowo w języku polskim 
istnieją na Litwie, w Czechach, na 
Łotwie, w Grodnie na Białorusi i we 
Lwowie na Ukrainie. Dzieci polskie­
go pochodzenia w innych krajach 
świata poznająjęzyk, kulturę i dzieje 
swego narodu w szkółkach sobotnich 
lub niedzielnych (społecznych lub ka­
tolickich). Działają też szkoły przy 
ambasadach Rzeczypospolitej, prze­
znaczone dla dzieci pracowników 
tych placówek, naukę pobierają tam 
jednak również dzieci polonijne. Wie­
lu uczestników konferencji podkre-

rzenie, by nauczyć kochać kraj rodzi­
ców lub dziadków. Nauka powinna 
odbywać się w sposób atrakcyjny i 
ciekawy. W Wiedniu, gdzie mieszka 
ok. 20 tys. Polaków (w całej Austrii 
jest ich 40 tys.), przed pięciu laty w 
14 szkołach austriackich wprowadzo­
no lekcje języka polskiego jako nad­
obowiązkowego, system ten obejmu­
je jednak wyłącznie szkolnictwo pod­
stawowe. Rada Wychowawcza wy­
stępuje 0 uznanie w Austrii języka 
polskiego jako szkolnego, gdyż uła­
twiłoby to objęcie nauką większej 
liczby dziecię

W Szwajcarii szkoła przy amba­
sadzie przez pewien czas była jedy­
nym ośrodkiem skupiającym działal­
ność oświatową, stopniowo z punktu 
konsultacyjnegoprzekształciła się w 
szkółkę, do której uczniowie do­
jeżdżają z  odległych nawet miast. 
Zdaniem Stefana Kosiewskiego z 
Niemiec, oświata polonijna ma za za­
danie promowanie języka i kultury

chodzi nie tylko o to, H  
by przekazać wiado­
mości lingwistyczne, 
lecz również wycho­
wywać w duchu pa­
triotyzmu i dumy na­
rodowej” - stwierdzi­
ła M ałgorzata Tu­
szyńska z Berlina. W 
Belgii funkcjonują 
polonijne szkoły spo­
łeczne, które nasta­
wione są na zachowa­
nie wśród emigracji 
świadomości narodo­
wej poprzez naukęję- 
zyka polskiego, histo­
rii, geografii Polski, 
religii. Dzieci starej 
emigracji częstokroć 
znająjęzyk polski sła­
bo lub nawet całkiem 
go nie znają. Polacy „Siłaczka” 
należący do młodej emigracji, czyli 
ci, którzy przyjechaludo Belgii po

II Polonijne Forum Oświatowe

Szkoła polska na świecie: 
zachować korzenie i przetrwać

ślało, że nie jest łatwo przekonać za­
równo rodziców, jak i ich pociechy, 
że muszą uczyć się języka ojczyste­
go. Chodzą one do szkół amerykań­
skich, francuskich czy też angiel­
skich, po lekcjach i w dniach wolnych 
od zajęć wolałyby zająć się czymś 
innym niż nauka. Nauczyciele polo­
nijni muszą wykazać się nielada cier­
pliwością i samozaparciem, by prze­
konać je, że muszą poznać swoje ko­

polskiej w świecie. W Niemczech w 
Bremie w szkołach podstawowych od 
dwóch lat w klasach 3-6 język polski 
jest wykładany jako ojczysty, od kl.6 
-jako drugi język obcy. Nauką obję­
tych jest 300 dzieci. Niestety, kwali­
fikacje zawodowe nauczycieli z Pol­
ski nie są tam uznawane, powstaje 
więc problem brakuodpowiedniej ka­
dry. „Uważamy, że nasze dzieci po­
winni uczyć polscy nauczyciele, gdyż

Uczniowie szkoły mejszagolskiej zaprezentowali gościom koncert składający się z pieśni i tańców polskich.

Gospodarze postarali się o to, by goście dobrze się bawili.

roku 1980, częstokroć pracują „na 
czarno”, w tym środowisku integra­
cja postępuje szalenie szybko. .Na 
W ęgrzech Polacy są szóstą pod 
względem liczebności mniejszością 
narodową, niestety, są rozproszeni po 
całym kraju, co utrudnia edukację 
młodzieży w języku ojczystym. 23 
szkółki sobotnio-niedzielne dotowa­
ne są żbudżetu państwa.

W Jugosławii natomiast szkółka 
polonijna działa bez wiedzy władz. 
Funkcjonuje przy ambasadzie pol­
skiej w Belgradzie i jest jedyną osto­
ją  polskości w tym kraju. Tamtejsze 
środowisko polskie to, jak ją  określi­
ła dr Katarzyna Piórkowska-Petrović, 
„emigracja małżeńska”. Są to prze­
ważnie Polki, które wyszły za mąż za 
miejscowych chłopaków. W rodzi­
nach raczej po polsku z dziećmi nie 
rozmawiają. Ma więc szkółka mnó­
stwo problemów zarówno finanso­
wych i lokalowych, jak i tych natury 
psychologićzej: jak przekonać te ko­
biety, by chciały przyprowadzać swe 
dzieci do szkółki. WKanadzie nauka 
języka polskiego odbywa się w trzech 
systemach: publicznym, katolickim i 
prywatnym, najwięcej dzieci uczęsz­
cza do szkół katolickich. Ogółem do 
20 szkół uczęszcza ok. 2 tys. dzieci. 
Ryszard Sopala narzekał jednak, że 
programy są niejednolite, tworzą je 
sami nauczyciele, każdy uwzględnia 
możliwości i warunki w swojej szko­
le. Związek Nauczycielstwa Polskie-' 
go w Kanadzie wydaje podręczniki 
dla szkół pplskich. W prowincji On­
tario pobory dla nauczycieli płacą 
miejscowe władze. Szkoły polskie na 
terenie Rosji, Białorusi, Ukrainy, Ło­
twy mają w zasadzie wiele problemów 
wspólnych z tymi na Zachodzie Eu­
ropy i w  Stanach, istnieje jednak istot­
na różnica: Polacy w tych krajach nie 
są emigracją, należą do mniejszości 
narodowej. „Polacy na Zachodzie 
chcą zachować polskość, my - odro­
dzić ją” - stwierdziła Romą Jadziń- 
ska-AIper z Moskwy. Powszechną 
sympatią cieszyła s ię  podczas Forum 
Natalia Bartoszewicz z Irkucka, któ­
ra dopiero przed dwoma laty nauczy­
ła się języka polskiego - od zera. Wie­
lu mieszkańców tego miasta ma pol­
skie korzenie, niestety, po polsku roz­
mawiają tylko jednostki. Z czterema 
grupami wiekowymi (po 12 dzieci w 
każdej) pracują dwie nauczycielki. Są 
też grupy dorosłych, którzy odkryli 
swe korzenie i chcieliby teraz wrócić 
do polskości.

z Baranowicz Elżbieta Dołęga-Wrzosek.
W Baranowiczach na Białoru-J 

si istnieje szkółka niedzielna, wktó-l 
rej uczniowie przerabiają program] 
z języka polskiego, literatury, histól 
rii, geografii na poziomie swojej 
klasy. Szkółka nie otrzymuje żądl 
nych dotacji ze strony władz. „Do-I 
brze, jeśli nie przeszkadzają” - k o n i 
kludowała nauczycielka Elżbieta] 
Dołęga-Wrzosek. W Grodnie istnie-l 
je  polskie liceum niedzielne, są kia-] 
sy polskie w szkołach białomsjrichj 
w niektórych szkołach język polski 

l jest wykładany jako przedmiot lub 
jako język obcy. W ubiegłym roku | 
szkolnym 16 850 dzieci uczyło się 
języka polskiego. 'Dumf"naszych | 
rodaków na Białorusi jest pierwsza 
szkoła polska w Grodnie, zbudowa 
na dzięki pomocy Stowarzyszenia 
„Wspólnota Polską*^#

Szkoły polskiena Łotwie funJt 
cjonują w ramach państwowego 
systemućfwiaty. DziediiHąsTę ję ­
zyka polskiego jako  Qjczvste2& na 
równi jednak prowadzdn^Testna-J 
uczanie języka łotewskiego.W  kla­
sach początkowych pracują nauczy­
ciele z Polski, gdyż brak miejsco­
wej kadrypedagogicznej.^Ja Ukra­
inie we Lwowie działają dwie szko­
ły polskie, ale w innych regionach 
tego kraju oświata polska startowała 
przed paru zaledwie laty od przy­
słowiowego zera. W asytomiegmii.w] 
kilku szkołach Hzieci maigjdekcje 
polskiego', są dwie grupy^Wcforych 

ru czy  się młodzież* ubiegająca się o 
indeksy uczelni wyższych w Polsce. 
Jęś|L chodź i o Czechy, sytuacja jest 
pod pewnyift'Względem podobna do 
tej, k tórą mamy u siebie. Istnieje 
tam 28 szkół podstawowych, 3 śred­
nie, 1 liceum - są to placówki pań- 

- stwowe. Dzieci korzystają z pod­
ręczników tłumaczonych z  czeskie­
go oraz z otrzymanych z Polski, tyl­
ko niedawno władze oświatoweze- 
zwoliły ńa korzystanie z  pomocy 
metodycznych z Polski. Trudno jest 
skompletować klasy, gdyż wymaga­
na liczba uczniów w klasie począt­
kowej - 8. Przedstawiliśmy tu jedy­
nie  pob ieżny  zarys sy tuacji w 
oświacie polonijnej tia świecie. W 
relacji zabrakło informacji na temat 
szkoły pólskiej na Litwie, podczas 
konferencji omawiali j ą  w refera­
tach Ludmiła Siekacka, nauczyciel­
ka ze szkoły im. A. Mickiewicza, 
dr Romuald Naruniec, prodziekan 
wydziału slawistyki WUP i Józef 
Kwiatkowski, prezes „Macierzy 
Szkolnej” . Zabrakło w artykule 
rów nież spo jrzen ia  na pozycję 
p rzedstaw ic ie li w ładz MENu r 
„Wspólnoty Polskiej”, którzy rów­
nież byli na Forum obecni - w naj­
bliższym czasie do tematu wrócimy- 
Zresztą temat konferencji będzie 
gościł na naszych łamach jeszcze 
niejednokrotnie.

Barbara SOSNO 
Fot. Marian Paluszkiewicz
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W &  k a  c i e . w a k a c i e
Długo oczekiwany urlop. W  tym roku, 

tradycyjnie zresztą, jedziemy nad Bałtyk, 
do Świętej (Szwentoji). Za nami zostają 
Grzegorzewo, Jewie, Kowno, podjeżdżamy 
do Kłajpedy, jeszcze trochę - Połąga i Świę­
ta, cel naszej podróży. W tym roku jedzie­
my „na dziko”, nierozsądnie, jak  s ię oka­
zuje następnie. Oszczędniej jest zawczasu 
zarezerwować miejsce w domu wypoczyn­
kowym - taniej i pewniej. Płacąc za pozwo­
lenie na wjazd na kurort (15 Lt) pytam y 
panią w okienku o adres, gdzie m ogliby­
śmy się zakwaterować. Otrzymujemy ad­
res „u gospodarzy” -1 5  L t za  łóżko. Pró­
bujemy jednak załapać się w  jakim ś domu 
wczasowym. Bezskutecznie. W szystkie 
pokoje dwumiejscowe są  zajęte. Wolne je ­
dynie znacznie większe, cóż z  tego, skoro 
zamieszkanie tam kosztuje około 100 Lt. 
Próbujemy jeszcze szczęścia w  drewnia- 
iych domkach, które wcześniej należały do 

większych zakładów produkcyjnych. Miej­
sca są, ale uznajemy, że jak  na takie wa­
runki, stanowczo za drogo. Domek na dwa 
pokoje. Za jeden  pokój (6 m  kw.) bez wy­
gód, gorącej wody trzeba zapłacić 45 Lt, 

Lt za dobę- parking samochodu, za kwa­
drans korzystania z  prysznicu, który w łą­
czają w określonych godzinach - 5 Lt. Usta­
lamy, że jest to zdzieranie pieniędzy i je ­
dziemy pod podany przy w jeździe adres. 
Całkiem nieźle. Zajmujemy przestronny 
pokój z balkonem, co prawda w  bloku, ale 

wszelkimi wygodam i, m ożem y korzy­
stać z kuchni. Umawiamy się ha 40 L t za 
dobę. Naszymi sąsiadami są  tacy ja k  my 
[wczasowicze. G o sp o d arze  w  sezo n ie  
mieszkają na działce. Jak m ówi nasza go- 
spodyni, miejscowi w  krótkim okresie let­

nim próbują zarobić wszelkimi sposobami. 
Udostępniająmieszkania wczasowiczom, a 
nocują gdzie się d a ., Jedna moja znajoma 
przez całe lato nocuje w łaźni, jeszcze inna 
w  tartaku” - wyjaśnia. Nocleg załatwiony. 
Rozpakowujemy najniezbędniejsze rzeczy 
i pędzimy nąd morze. W zdłuż całej drogi 
nad m orze stoją stragany i kioski, które 
w abią, szczególnie tych najm łodszych 
wczasowiczów. Nasza trzyletnia córka 
domaga się cipsów - 2 Lt, soczku, jeszcze 
lit, lody jeszcze tyle. Próbuję oponować, 
jednak mąż tłumaczy mi, że skoro jeste­
śmy na wczasach, więc musimy z  tym się 
pogodzić. Parę metrów przed wejściem na 
plażę stoją ogromne nadmuchiwane batu­
ty, za skakanie na których trzeba zapłacić,

chów, takich paromiesięcznych niemow­
laków, słodko śpiących w wózeczkach (je­
śli nie śpią, są o wjele mniej słodkie). Bo­
gatsi wczasowicze rozbijają fale skutera­
mi. Nad morzem, zwłaszcza po kąpieli 
chce się jeść. Po plaży nieustannie krążą 
sprzedawcy piwa - 4 Lt butelka, czebure- 
ków - 2 Lt sztuka (trzeba uznać, że produ­
cenci tego „smakołyku” są mistrzami w 
rozwałkowywaniu ciasta, jest ono niemal 
przejrzyste), czereśni - 3 Lt pół litra, lo­
dów „Poniewieskich” - 2 Lt kubeczek. Je­
śli ktoś się nie leni, to może skoczyć poza 
plażę. Im dalej stragan od morza tym ta­
niej. Będąc na wczasach wcale nie ma chę­
ci stać przy garach, więc jem y w barach, 
czasem w stołówce. Ceny mało tam się róż­
nią. W zasadzie, jak  na naszą rodzinę, na 
obiad trzeba wydać około 30 Lt. Pewnego

§§ ad EJ a 3 kłem
na mniejszym, 2 Lt. za 7 min., na takim 
ze zjeżdżaniem 4 Lt za 10 min. Jeszcze 
kupujemy lody i już  jesteśmy na plaży. Mo­
rza  szum , ptaków  śpiew  (raczej krzyk 
mew)... błogość. Woda, jak  to w Bałtyku, 
wiadomo, zimna - około 1 7 - 1 9  stopni 
(Jednak nam  się „powiodło”, w  lipcu było 
praw ie 10). Zimno. Ja się nie kąpię, jed ­
nak wcale to n ie  przeszkadza mojej lato­
rośli. Kąpałaby się bez przerwy. Plaża jak 
plaża, taka sama od lat. Jedynie w jej kra­
jobrazie zjawiła się ogromna ilość pojem­
ników na śmiecie. M oże wygląda to nie 
bardzo estetycznie, ale praktycznie. Znacz­
nie mniej J e s t  wokół śmieci. M oim zda­
niem, na plaży jest o wjele więcej malu­

razu poszliśmy na obiad do baru nie opo­
dal morza. Zamówiliśmy szaszłyk. Jednak 
to, co nam podano, można nazwać szaszły­
kiem  mając bogatą wyobraźnię. Z a  9 Lt 
dostaliśmy cztery kawałeczki mięsa, od­
grzewane tylko wiadomą kucharkom ilość 
razy. Guma, słowem. Z apłaciliśm y za 
„obiad” 28 Lt. Wyszliśmy głodni i źli. Za­
miast na p lażę poszliśmy natychmiast do 
sklepu. Spacerując wieczorem każdy drugi 
przechodzień  nosi w w oreczku rybę. 
Sprzedają j ą  z busów, na straganach. Naj­
częściej są  to leszcze, okonie morskie (kar- 
mazyn pospolity), węgorze (mało kto je  
kupuje. Taki, wielkości robaka, kosztuje 
20 Lt). Znajom i nam  podpowiedzieli;" 
gdzie jes t sklep przy wędzarni. Tam moż­
na kupić świeżutkie ryby. Leszcz J a k  wia- 

‘ domo, im  więlcsży fyirf smaczniejszy. Za 
takiego pysznego trzeba dać 10 Lt (sprze- 
dają na sztuki).

Święta ze spokojnego małego miastecz­
ka przeobraziła się w ludny kurort. Kiedyś 
uchodziła za dziurę, gdzie lubili przebywać 
jedynie emeryci i rodziny z małymi dzieć­
mi. W ieczorem wychodzą na spacer ̂ Cze­
koladowe” panie, mogące ubrać się nieco 
odważniej'niż do pracy. Odsłaniając to i 
owo. Czynne jęst wesołe miasteczko, Jctóre 
kolorowymi światełkami wabi dzieciarnię, 
zresztą nie tylko ją. Kawiarenek co krok. 
W  każdej gra zespół. Śmiało mogę stwier­
dzić, że przebojem lipca - sierpnia*97 było 
„Kolecżko”, przebój zespołu „Iwanuszki”. 
Tę piosenkę w ciągu pewnego czasu gra­
no niemal w każdej knajpie. W  niektórych 
kawiarniach grają muzykę określonego

stylu Jednak  najczęściej jest to takie litew­
skie czy też rosyjskie discopolo. Szczegól­
nie ludno było na ulicach Świętej podczas 
weekendu. W ciągu całego czasu pobytu w 
Świętej widzieliśmy tylko jedną żebracz- 
kę. Na ulicach nie było ani włóczęgów, ani 
alkoholików, ani żebrzących dzieci.

W niedzielę wybraliśmy się do Kłaj­
pedy. Celem naszej wyprawy jest zwiedze­
nie Muzeum Morza i delfinarium. Aby tra­
fić do muzeum, trzeba przepłynąć przez 
zalew. Tradycyjnie można przepłynąć pro­
mem czy też stateczkiem, których jest dość 
wiele. Wybieramy statek, ponieważ dowo­
zi aż do muzeum, a od promu trzeba iść 
około kilometra. Bilet do delfinarium dla 
dorosłych kosztuje 12 Lt, dla dzieci - o 
połowę taniej (do lat sześciu wstęp wol 
ny). Ciekawie jest oglądać popisy delfi 
nów, fok. Dzieci są  zachwycone. Jednak 
nie opuszcza mię uczucie, że zwierzęta są 
wyzyskiwane, niedokarmiane. Każdy chęt­
ny po przedstawieniu może zrobić pamiąt­
kowe zdjęcie z delfinem (15 Lt). Następ­
nie jedziemy do Muzeum Morza, bilety po 
5 Lt. Dostrzegamy, że jest mniej gatunków 
ryb niż w poprzednich latach, pingwiny 
tylko jednego gatunku. Nowość, każdy) 
chętny za 50 ct może kupić rybkę i karmić 
wybranego przez siebie mieszkańca mo-l 
rza. Chociaż tablice głoszą, że karmienie 

- zwierząt jest wzbronione. Jest to pewnie 
pozostałość z ubiegłej epoki. Foki chętnie 
delektują się rybą. Morski lew głośnym 
rykiem domaga się poczęstunku. Wraca­
my do Kłajpedy. W tym dniu odbywa się 
tam Święto Morza. Na ulicach tłumy lu­
dzi. Na rynku. Starego Miasta - kiermasz 
twórców ludowych. Podobnie jak  w Wil­
nie. -

W sumie było fajnie. Najważniejsze, 
że pogoda dopisała.

Anna MAKOW SKA 
Fot. au torka

Zatroszczmy sie o siebie

Przestań być ofiarą!
Jedną z  cech charakterystycz­

nych osób współuzależnionych 
jest WYBAWIANIE. Bo uważa 
się za normalne, gdy żona {a cza­
sem i mąż...) czuje się odpowie­
dzialna za swego męża (zonę...)- 
alkoholika. Czuje się odpowie­
dzialna za to, że on pije, że nie 
poszedł do pracy, że rozbił sąsia­
dom okno, że zabrudził klatkę 
schodową. „Dobra”  żona wystara 
się o zwolnienie lekarskie (żeby 
nięża nie wywalili ź  pracy), zapła­
ci prędziutko za szybę (bo sąsie- 
dzi mogą wezwać policfę), ostat­
kiem sił wymyje schody... To się 
nazywa w łaśnie W YBAW IA­
NIEM alkoholika od skutków, któ­
re ^usiałby właściwie SAM po- 

^ k ja k o  że te  skutki są za­
gładzone przez inne, opiekuńcze, 
^ °o y  co pozostaje alkoholikowi? 
zupełnie proste -p ić  dalej! 
s , T * 1* ̂ z y n a  swoisty łańcu- 
sol ’ wybawianie pociąga za 

prześladowanie. Przecież w

końcu brzydnie wieczne, robienie 
czegoś za kogoś, tym bardziej za 
taką „niewdzięczną” osobę, jaką 
jest alkoholik. Pomagamy, opieku­
jem y się, naprawiamy i wreszcie 
zaczynamy odczuwać złość i nie­
chęć- wobec „podopiecznego^. 
Cały czas robiliśmy przecież to, 
czego NIE CHCIELIŚMY robić, 
ale uważaliśmy, że musimy. Jasne 
jak  Boży dzień, że_zaniedbaliśmy 
przy tym siebie. A  tu na dodatek, 
ta biedna istota, którą wybawiali­
śmy z  różnych opresji, wcale nie 
okazuje nam swej wdzięczności, 
nie zachowuje się tak J a k  powin­
na, ba, nie słucha naszych rad! 
Więc nasza cierpliwość dobiega 
końca i zaczynamy się zachowy­
wać zupełnie odmiennie, niż do­
tąd. Czasami staramy się ukryć 
nasze poirytowanie, czasami wy­
buchamy niepohamowanym gnie­
wem, szczególnie wobec członków 
rodziny. Wtedy pokazujemy naszą 
prawdziwą twarz.

Osoby, które wybawialiśmy, czę­
sto od razu wyczuwają taką zmianę 
naszego nastroju. Cieszą się z  tego, 
bo mogą teraz otwarcie zwrócić się 
przeciwko nam! Nadeszła ich kolej.
- z prześladowanych stają się prze­
śladowcami - a my ofiarami. Prze­
śladując osoby współuzaieżnione, 
gniewając się na nie, kontrolując - 
poniżaliśmy je, a tego nie znosi na­
wet najbardziej zdegradowany uza­
leżniony! Więc z kolei on zaczyna 
wrzeszczeć na żonę, nienawidzi jej 
i wykazuje to na różne sposoby, włą­
czając przemoc fizyczną. I to jest 
zamykające ogniwo tego łańcuszka
- gdy z wybawicielki żona (mąż) sta­
je się ofiarą! Zraniona, upokorzona, 
bezradna i z poczuciem wstydu. 
Znowu została wykorzystana i nie­
doceniona. Tak bardzo się starała dla 
NIEGO (NIEJ) być dobra i pomóc 
mu. Zadaje sobie wreszcie pytanie: 
„Dlaczego? Dlaczego zawsze to mi 
się przydarza? Zdeptano mnie i spo­
niewierano. Czy zawsze będę ofia-

- rą?” Jeśli nie przestanie bawić się 
w  wybawicielkę i opiekunkę - praw­
dopodobnie tak.

Ukrywający się 
demon

Za większością aktów pomo­
cy i wybawianiaczai się demon - 
poczucie swojej własnej małej 
wartości. Pomagamy i ratujemy, 
bo nie mamy o sobie dobrego zda­
nia. Czujemy się wtedy dowarto­
ściowani i potrzebni. Niestety, 
takf stan trwa krótko. Ból, który 
chcemy w sobie zagłuszyć, wyła­
zi z takiego niepewnego przykry­
cia, jakim jest nasze poświęcenie 
się i zapomnienie o sobie. Możli­
we, że  taką postaw ę wpojono 
nam, twierdząc, że dobre matki i 
małżonkowie powinni troszczyć 
się o dzieci i współmałżonków. 
Inni, być może, potraktowali na­
kazy wiary jako  wezwanie do 
poświęcenia się opiece nad inny­
mi. Bardzo się staramy. A potem

- zastanawiamy się, co zrobiliśmy 
źle, bo nasze chrześcijańskie za­
sady są do niczego. Życie też jest 
do niczego. Nieprawda. To wy­
bawianie i ratowanie jest do kitu.

„To zupełnie tak, jakbyś próbo­
wała złapać m otyla m iotłą” - 
określiła pewna kobieta.

Dawanie innym i robienie za 
nich i z nimi różnych rzeczy - to 
bardzo ważne elementy zdrowe- 

- go życia i zdrowych stosunków 
między ludźmi. Jednak, nie mniej 
ważne jest uświadomienie sobie, 
że niekiedy nie możemy dawać, 
nie możemy się poddawać i cza­
sami nie powinniśmy robić cze­
goś za kogoś. Nie warto opieko­
wać się kimś, kto wykorzystuje 
ten fakt do zdjęcia z siebie wszel­
kiej odpowiedzialności za własne 
życie i postępowanie. Co robić? 
Oto kilka zasad, które osoby 
współuzaieżnione powinny przy­
jąć i uzmysłowić sobie. Przestać 
wybawiać innych. Przestać po­
zwalać innym, by nas wybawia­
li. Bierzmy odpowiedzialność za 
samych siebie i pozwólmy na to 
samo innym. Znajdźmy czas tyl­
ko dla siebie. Bez względu na to, 
czy zmienimy nasze postawy, za­
chowania, otoczenie czy sposób 
myślenia, najlepszą rzeczą J a k ą  
możemy dla siebie zrobić, jest 
odrzucenie roli ofiary.

Irena LITW IN



Ochrona zdrow ia  celem nadrzędnym

Bomba z opóźnionym 
zapłonem

Piłka nożna
R eprezentacja  Litwy 

rozpoczęła od zwycięstwa
Swój debiut w rozgrywkach eli­

minacyjnych do mistrzostw świata w 
piłce nożnej reprezentacja Litwy roz­
poczęła od zwycięstwa nad drużyną 
Estonii 3:2 (2:0). W meczu na stadio­
nie wileńskiego „Żalgirisu" pierwsza 
bramka padła w 4 min. gry. Po strzale 
Ingridy GorbUnoviene estońska bram- 
karka odbiła piłkę na nadbiegającą 
Bożenę Stańczyk, a ta umieściła ją  w 
pustej bramce.. W 26 minucie Ra- 
imonda Kudyte z  30 m posłała piłkę 
nad bramkarką Estonek. Wydawało 
się, żc Litwinki odniosą łatwe zwy­
cięstwo, jednakże inaczej myślały ich 
przeciwniczki. Po zmianie stron po 
ładnej kontratace Anna Morkowkina 
zdobyła kontaktową bramkę. Gorbu- 
noviene ze strzału wolnego znowu 
podwyższyła wynik -3:1. Estonki rzu­
ciły się do ataku i omal nie wyrówna­
ły wyniku. W 79 min. gry po serii rzu­
tów rożnych drugą bramkę dla Esto­
nii zdobyła Anna Karpin, a w samym 
końcu spotkania poprzeczka uratowa­
ła nasz zespół od utraty bramki.

Piłkarska reprezentacja Litwy 
skompletowana jest z zawodniczek 
wileńskiej drużyny Kristina i kowień­
skiej Politechniki. Trenująją Aleksan­
der Fondis i Algimąntas Putramentas. 
Następne spotkanie w swej grupie eli­
minacyjnej reprezentacja Litwy roze­
gra 7 września na własnym boisku z 
drużyną Szkocji, a w październiku 
zmierzy się z podstawowym swym 
przeciwnikiem - zespołem Czech.

M.R.
NA ZDJĘCIU: moment spotka­

nia drużyn Litwy i Estonii.
Fot. Viktoras Kapoczius

Remis Żalgirisu
W drugiej kolejce mistrzostw ligi 

Federacji Piłkarskiej Litwy mistrz kra­
ju  szawelska Karcda podejmowała 
zwycięzcę Pucharu Litwy - wileński 
zespół Zalgiris. W pierwszej połowie 
gry więcej atakowali gospodarze, ale 
stworzyli tylko jednągolową sytuację, 
której nie wykorzystał R. Pocius. Tuż 
po przerwie wilnianin T. Ramelis 
strzałem z  15 m wyprowadził swój 
zespół do przodu. W odpowiedzi go­
spodarze rzucili się do ataku i I. Stu- 
kalinas z rzutu wolnego wyrównał 
wynik. Tak więc 1:1.

Do sensacji doszło w Kiejdanach. 
Debiutant rozgrywek miejscowy ze­
spół Nevcżis-Lifosa z wynikiem 1:0 
pokonał wielokrotnego mistrza kraju 
kowieński Inkaras. Wynik 1:1 zanoto­
wano w spotkaniach Bangi Gargżdai 
z wileńskim Panerysem oraz Mastisa 
z Tclsz z kłajpedzkim Atlantasem.  ̂
i  Oto inne wyniki: Tauras Taurogi 
- Ekranas Poniewież 2:5, FBK Kau- 
nas - Interas-AE Visaginas 7:0, Vie- 
nybe Wiłkomierz - Lokomotywa-Vi 1- 
bana Wilno 0:2, Ranga-Politechnika 
Kowno - Geleżinis Vilkas Wilno 3:0.

Po dwóch kolejkach bez straty 
punktu prowadzą zespoły FBK Kau- 
nas i Ekranas. Po 4 pkt mają Kareda, 
Panerys, Atlantas i Żalgiris. Następ­
na kolejka rozgrywek odbędzie się w 
sobotę i niedzielę.

Prowadzi Amica
Piłkarze Amicy Wronki, po wy­

graniu drugiego meczu z rzędu, tym 
razem na wyjeździe z Rakowem Czę­
stochowa 2:1, zostali liderami polskiej 
ekstraklasy. Są oni jedynym zespołem, 
który zebrał komplet punktów. Zawio­
dły czołowe polskie kluby. Widzew 
Łódź na własnym boisku uległ 0:1 
Lechowi Poznań. Słabo wypadła rów­
nież Legia-Daewoo Warszawa - do­
słownie w ostatniej minucie uratowała 
ona remis (2:2) z Wisłą w Krakowie. 
Gospodarze w zasadzie grali tylko z 
jednym napastnikiem, a mimo to bli­
żej byli zwycięstwa niż rywale. Z klu­
bów biorących udział w europejskich 
pucharach najkorzystniej wypadła 
Odra Wodzisław, która pokonała 3:1 
GKS Katowice.

Oto wyniki innych meczów: Gór­
nik Zabrze - ŁKS-Ptak Łódź 3:1, 
Ruch Chorzów - Petrochemia Płock

4:0, Stomil Olsztyn - Polonia Warsza­
wa 1:1, Zagłębie Lubin - KSZO 
Ostrowiec Świętokrzyski 3:0, Groc- 
lin Dyskobolia Grodzisk Wlk. - Po­
goń Szczecin 2:2. V

M. PIASECKI

Eliminacje MŚ
Do finałów mistrzostw świata we 

Francji zakwalifikowały się zespoły 
afrykańskie: Nigerii, RPA, Kameru­
nu, Tunezji i Maroka.
K oszykówka

TUrniej w Białymstoku
Aktualny mistrz Polski Mazow- 

szanka Pekaes Pruszków wygrał tur­
niej koszykarzy o puchar prezesa Bro­
waru Dojlidy w Białymstoku. W fi­
nale pruszkowianie pokonali'Śląsk 
Eskę Wrocław 96:69 (40:38). Trze­
cie miejsce w turnieju zajęła drużyna 
litewska Alita-Savy, która pokonała 
zespół Trefl z Sopotu 83:75. Kowień­
ski Atletas zajął ostatnie ósme miej­
sce, ustępując Polonii Parte Przemyśl 
84:101.

W zawodach grupowych Alita- 
Savy po trzech dogrywkach pokona­
ła Polonię Parte 128:120 (41:50, 
88:88, 96:96, 111:111). W tym me­
czu 35-letni Grigas 11-krotnie trafił 
za 3 punkty, zdobywając ogółem 49 
pkt. Koszykarze z Olity przegrali z 
Browarem Dojlidy 110:113 i Ślą­
skiem 87:103. Atletas przedtem uległ 
Treflowi 81 :$0, Mazowszance 64:111 
i Zagłębiu Maczki Bór Sosnowiec po 
dogrywce 79:85 (3.7:38, 72:72).

Porażki Polek
Reprezentacja polskich koszyka- 

rek doznała dwóch porażek w turnie­
ju  na Tajwanie. W  pierwszym meczu 
Polki ustąpiły  Korei Płd. 68:71 
(37:33), a w drugim - gospodyniom 
zawodów 75:81 (41:44).
P iłka ręczna

Ze zmiennym szczęściem
Od zwycięstwa z Jugosławią 

26:21 rozpoczęły piłkarki ręczne Li­
twy udział w mistrzostwach Europy 
juniorek, które odbywają się w au­
striackich miastach Dombim i Feld- 
kirch. W innych meczach grupy A 
Hiszpania zremisowała z Danią 19:19, 
a Rosja pokonała Słowenię 31:20. W 
drugim meczu zespół Litwy przegrał 
z Hiszpanią 16:23, Jugosławia poko­
nała Słowenię 35:25, a Rosja - Danię 
29:20.

Wczoraj litewskie szczypiomist- 
ki pokonały Słowenię 28:26 (17:13), 
Rosja wygrała z Hiszpanią 26:21 
(11:13), a Dania - z Jugosławią 22:20 
(8:10).

Po trzech kolejkach prowadzą 
Rosjanki - 6 pkt, przed Litwą - 4 pkt, 
Hiszpanią i Danią - po 3 p kt

W grupie B Polki ustąpiły Au­
striaczkom 16:21, Węgierki - Rumun­
kom 24:29, a spotkanie zespołów Nie­
miec i Norwegii zakończyło się remi­
sem 19:19. W drugim meczu Polki 
musiały uznać wyższość Rumunek, 
przegrywając z tą drużyną 19:34. 
Norwegia pokonała Austrię 21:19.

Wczoraj po raz trzeci przegrały 
Polki, które ustąpiły Norweżkom 
19:29 (9:13). Austria wygrała z Cze­
chami 25:21 (11:11), a Rumunia - z 
Niemcami 36:17 (17:7).

Prowadzą w grupie Rumunki - 6 
pkt, przed Norweżkami - 5 pkt i Au­
strią - 4 pkt

In f .  w l.

Sia tków ka

Awans Rosjan i Polaków
W Olsztynie rozegrano turniej eli­

minacyjny do mistrzostw świata w siat­
kówce mężczyzn. Rosjanie pokonali z 
jednakowym wynikiem 3:0 kolejno 
Danię, Węgry i Polskę. Siatkarze Pol­
ski po zaciętym, prawie dwugodzin­
nym meczu zwyciężyli Węgry 3:0 i 
Danię 3:1. Do finału mistrzostw świa­
ta, który zostanie rozegrany w roku 
przyszłym w Japonii awansowały re­
prezentacje Rosji i Polski. Trzecie 
miejsce w turnieju zdobyli siatkarze 
Węgier, którzy pokonali Danię 3:0. 
Kolarstwo

Litwinki w czołówce
Włoszka Fabiana Luperini umoc­

niła się na prowadzeniu w klasyfika­
cji generalnej wyścigu Tour de Fran­
ce, po zwycięstwie na piątym etapie 
długości 86,9 km. Na finiszu wyprze­
dziła ona o 31 sek. kolarkę litewską 
Rasę Polikevicziute i o 33 sek. Szwaj­
carkę Barbarę Heeb. Jolanta Polike- 
vicziute przegrała do zwyciężczyni 56 
sek., zajmując 4 miejsce.

Po 5 etapach siostry Polikevicziu- 
te zajmują piątą i szóstą pozycje. Jo­
lanta ma stratę do liderki Luperini 
2;54, a Rasa - 3.09.

Duże zmiany wniósł sobotni, 
czwarty etap, składający się z dwóch 
części. Pierwszą część (58 km ze star­
tu wspólnego) wygrała Włoszka Ro­
berta Bonanomi - 1:37.30. Taki sam 
czas pokazały Jolanta Polikevicziute 
i Edita Puczinskaite. Drugą część - 
indywidualny wyścig na 48,1 km - 
wygrała Luperini (1:45.26). 46 sek. 
jej ustąpiła Jolanta, która była druga. 
Rasa ze stratą 1.1L zajęła 5 miejsce.

Inf. wł.
Pływanie

Medale długodystansowców
Węgierka Rita Kovacs wygrała 

konkurencję pływania długodystanso­
wego ha 25 km na odbywających się 
w Sevilli mistrzostwach Europy. Mi­
strzyni Europy na przepłynięcie tego 
dystansu potrzebowała 5 godz. 21 
min. 58 sek. Drugą na mecie była 
Włoszka Valeria Casprini, a trzecia 
Holenderka Edith Van Dijk. Złoty 
medal u mężczyzn na tym dystansie 
przypadł Rosjaninowi Aleksiejewowi 
Akatijewowi (5:05.05). Drugie miej­
sce podzielili Niemiec Ch. Wan- 
dratsch i  Francuz~STLecat (5:08.36). 
Wyścig na 5 km wśród kobiet wygra­
ła Niemka Peggy Buechse, która po­
kazała czas 1:00.51. Druga była Ca­
sprini, a trzecia Kovacs.

Mistrzynią Europy w skokach z 
trampoliny 1-metrowej została Ro­
sjanka Wera Iljina, która wygrała ze 
swą rodaczką Iriną Laszko i Niemką 
Doerte Lindner. W finale skoków z 
trampoliny 3-metrowej zwyciężyła 
Rosjanka Julia Pachalina, która wy­
przedziła swą rodaczkę Werę Iljiną i 
Szwedkę Annę Lindberg. Wśród męż­
czyzn tę konkurencję wygrał Rosja­
nin Dmitrij Sautin, przed Niemcami 
Andreasem Weisem i Stefanem Ah- 
rensem.

Złoty medal w pływaniu synchro­
nicznym zdobyły Rosjanki Olga 
Brusznikina i Maria Kisielewa, przed 
parą francuską i włoską.

W ćwierćfinałach turnieju water- 
polistek zmierzą się: Rosja- Niemcy, 
Węgry - Włochy, Holandia - Francja,

- Grecja - Hiszpania. Inf. wL

Obecnie ilość, zakazanych środ­
ków farmakologicznych w sporcie 
przekracza 2000 Zjawisko stosowa­
nia niedozwolonego dopingu nabiera 
na sije i rozmiarach. „Pół miliona 
amerykańskich nastolatków zażywa 
steroidy” - informuje prasa w USA, 
gdzie 40 proc. badanej populacji 
uczniów wetknęła się ze steroidami w 
wieku poniżej 15 lat.

W latach 50-yeh liczne przypad­
ki śmiertelnych zatruć środkami far­
makologicznymi wśród zawodników 
zwróciły uwagę na niebezpieczne ten­
dencje pojawiające się w sporcie -. 
powstała idea walki z  dopingiem. 
Pierwszym krokiem na drodze walki 
z tym zjawiskiem było uznanie tego 
procederu za niedozwolony. Związki 
sportowe oraz MKOl podjęły działa­
nia zmierzające do ograniczenia roz­
miarów, a w przyszłości wyelimino­
wania dopingu ze" sportu. Wprowa­
dzono cały wachlarz kar za nieprze­
strzeganie przez sportowców zakazu 
stosowania środków dopingujących, 
stosując dyskwalifikację okresową lub 
dożywotnią, odebranie medali i tytu­
łów, utratę licencji, zakaz uczestnic­
twa w treningach, a także kary pie­
niężne. Również z inicjatywy MKOl 
utworzono tzw. „lotne laboratoria’', w 
celu przeprowadzania kontroli anty­
dopingowej na wielkich międzynaro­
dowych imprezach oraz ną zgrupowa­
niach treningowych w  poszczegól­
nych krajach.

Mimo tych starań „wykorzysty­
wania środków farmaceutycznych 
oraz zakazanych metod dla uzyskiwa­
nia poprawy wyników jest tragiczną 
rzeczywistością” - stwierdzono w 
1988 roku w  Seulu, podczas ogłosze­

n ia  przez MKOl Międzynarodowej 
Karty Olimpijskiej Walki z Dopin­
giem w Sporcie* Przewodniczący 
Komisji Medycznej MKOl prof. Man­
fred Doenike celem nadrzędnym wal­
ki z dopingiem ogłosił ochronę zdro­
wia sportowca, odsuwając na plan 
dalszy uczciwość i wyrównanie szans 
w walce. W rok po ogłoszeniu „Kar­
ty” została wydana też Konwencja 
Antydopingowa Rady Europy, która 
w całości jest instrumentem mającym 
służyć polityce przeciwdziałania roz­
przestrzenianiu się dopingu w sporcie.

Naukowcy ostrzegają młodzież, 
żeby nie dała się zwieść wrażeniu, źe 
sportowcy dopingujący się przez kil­
ka lat kończą kariery i dalej żyją zdro­
wo. Doping to bomba z opóźnionym 
zapłonem, ile zapłacą obecni bohate­
rowie stadionów za swe sukcesy, sła­
wę i pieniądze okaże się dopiero wów­
czas, gdy pierwsze pokolenie wyho­
dowane na sterydach wejdzie w  wiek 
więcej niż średni. Już dziś zdarzają się 
tajemnicze zgony wśród ciężarowców 
i kolarzy. Każda wymyślniejsza for­
ma dopingu jest zwykle bardziej nie­
bezpieczna dla zdrowia niż poprzed­
nie. Najlepszym tego przykładem jest 
EPO, specyfikułatwiający zwiększo­
ną produkcję czerwonych ciałek krwi.

. Nie ma już prawie wątpliwości, że w 
Holandii w  kilku wypadkach jego 
używanie doprowadziło do śmierci 
kolarzy.

Podjęcie energicznej walki z  do­
pingiem staje się palącą konieczno­
ścią. W sporcie współczesnym coraz 
częściej ma się do czynienia z zała­
maniem istniejących wzorców karie­
ry sportowej (np. D. Maradona, Ben. 
Johnson). Też wśród trenerów i dzia- 
łacży sportowych coraz bardziej upo­
wszechnia się opinię o wyczerpaniu 
się tradycyjnych sposobów wiodących 
do rekordu i sukcesu. „Gdyby ktoś z 
młodzieży zapytał mnie, czy można 
dziś zostać mistrzem olimpijskim bez 
dopingu, nie wiedziałabym co odpo­
wiedzieć” - są to słowa Colette Bes- 
son, złotej medalistki Igrzysk w Mek­
syku w  biegu na 400 m, dzisiaj tre- 
nerki. Wyczynowy sportowiec przez 
kilka lat kariery zarabia na całe życie. 
„Rozumiem dylemat człowieka, któ­
ry w życiu postawił na sport i by osią­
gnąć sukces musi zaakceptować do­
ping” - powiedział dwukrotny meda­
lista olimpijski w pływaniu Stephane

Caron, obecnie biznesmen, podczas 
przedpremierowego pokazu pierwsze­
go pełnometrażowego filmu fab. 
„Demier Stade” poświęconego dopin­
gowi w sporcie. Jeden z fińskich so­
cjologów dopatruje się nacisku wła­
dzy na sport i wyniki sportowe oraz 
traktowania sportu wyczynowego 
jako obszaru rywalizacji i walki mię­
dzy zasobami bogactw poszczegól­
nych krajów. Zwycięstwo w sporcie 
traktowane jest w istocie rzeczy jako 
wyraz przewagi w nauce i technice 
oraz zaawansowania cywilizacyjnego.
W konsekwencji to prowadzi do za­
wyżania wymagań wobec sportow­
ców oraz nadwartościowania sukce­
su sportowego. Efektujeto zwiększo­
ną presję na zawodnika oraz wzrostem 
ilości łamanych zasad obowiązują­
cych w sporcie i społeczeństwie.

Dlatego też są jeszcze państwa, 
w których doping jest obowiązkowy 
i sportowca w ogóle nie pyta się o 
zdanie, tak jak to miało miejsce W' 
byłej NRD w formie przymuszania 
dzieci do tego procederu.

Najbardziej jednak problem po­
głębia fakt, dobrowolne sięganie 
sportowców po doping, przykładem 
czego jest USA, jak też i inne kraje. 
Potwierdzają ten stan rzeczy bada- i 
nia przeprowadzone w Polsce w la- - 
tacli 1989-T993, którymi objęto 637 
sportowców. W  wyniku tycfi badań,

__ opartych także na obserwacjach 
danych socjologicznych, uzyskanych 
przez dr Stanisława Wanata z Aka­
demii Wychowania Fizycznego w 
.Warszawie, stwierdzona, iż presja 
trenera n ie  odgrywa stymulującej 
roli. Z  kolei ustalono, że podstawo­
wym motywem skłaniającym zawod­
nika do stosowania dopingu, jest per­
spektywa odniesienia sukcesu |  pra­
wie 35 proc. badanej próby oraz ko­
rzyści materialnych - blisko 28 proc. 
Natomiast trenera i lekarza, w pra­
wie 71 proc. wskazano jako źródło 
dopingu.

W USA, w celu rozwiązania tego 
problemu, opracowano program eli­
minowania dopingu ju ż  na etapie 
szkoty,.którym też objęto szkoły wy­
ższe oraz collegy. Warunkiem uczest­
nictwa uczniów wdralfafności spor- 
towej, jelaSwJ^nązkowy udział w 
programie kontroli antydopingowej? 
Recydywistyczna postawa młodych 

|  sportowców stosujących doping, 
oznacza w konsekwencji, wczesne 
zakończenie jeszcze nie rozpoczętej 
kariery sportowej. Program ten stano­
wi dodatkowo istotny fragment stra­
tegii zmierzającej do wyeliminowania 
jednej z patologii społecznych - zja­
wiska narkomanii.

Chociaż działania zwalczające 
doping podejmowane są już od kil­
ku dziesięcioleci, to wielu jednak 
uważa, że dane zjawisko powoli wy­
myka się spod kontroli. Były wice­
mistrz Europy w skoku w dal w hali 
Jean-Charles Gicquel, ujął to nastę­
pująco: „Kontrole są nie efektywne, 
a wielkie pieniądze zachęcają do bra­
nia dopingu”. Również różnice w 
sposobie traktowania dopingu przez 
poszczególne kraje wpływają de­
strukcyjnie na walkę z  dopingiem. 
„Żyjemy w świecie wielkiej hipokry­
zji” - oświadczył, mówiąc o tym pro­
blemie były mistrz Europy w sztafe­
cie 4x100 m Jean-Charles Troubal. 
Uwzględniając dzisiejszą kondycję 
społeczno-ekonom iczną szkoły i 
służby zdrowia w krajach poskomu- 
nistycznych, dr Stanisław Wanat 
określił rokowania co do podejmo­
wania skutecznych działań wycho­
wawczych i profilaktycznych jako 
całkowicie negatywne. Wyraził też 
przekonanie, powołując się na wła­
sne badania, że: „niedozwolone środ­
ki dopingu nie znikną, a pojawi się 
w przyszłości problem ich racjonal­
nego, kontrolowanego stosowania, 
mimo podjętych działań represyj­
nych i profilaktycznych”. __
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Tylko nieliczne ukąszenia przez kleszcze wywołują 
groźne zakażenia

WCZORAJ W PRASIE POLSKIEJ

Wakacje bez stresów
Ugryzienie przez kleszcze nie 

jest równoznaczne z zachorowa­
niem na zapalenie mózgu lub bo- 
reliozę, jedne z najczęstszych in­
fekcji* roznoszonych przez te owa­
dy. Tylko nieliczne z nich są nosi­
cielami tych chorób, a w razie za­
każenia odkleszczowym zapale­
niem mózgu większość osób (po­
nad 80 proc.) odczuwa jedynie go­
rączkę, ból gardła, złe samopoczu­
cie, biegunki, nudności i wymioty.

Od kilku lat w Europie i USA pa­
nuje swego rodzaju „kleszczowa psy­
choza", wywołana wzrostem zakażeń. 
Mimo to wciąż zdarzają się stosunko­
wo rzadko. Najczęściej przytrafiająsię 
w okresie lata, ale nadal łatwiej jest 
utonąć w czasie upałów niżzachoro- 
wać na skutek ukąszenia przez klesz­
cze podczas spaceru w lesie. Według 
prof. Danuty Naruszewicz z Państwo­
wego Zakładu Higieny, choruje tylko 
ułamek procentu pokąsanych ludzi. W 
tym roku jak na razie ujawniono 8 przy­
padków odkleszczowego zapalenia 
mózgu w regionie północno-wschod-

Pechowe grzybobranie

Ujawniony w ostatnich latach 
wzrost zachorowań jest głównie efek­
tem lepszej wykrywalności tych zaka­
żeń. Jak podkreśla prof. Danuta Pro­
kopowicz zAkademi i Medycznej w 
Białymstoku, więcej lekarzy zwraca 
uwagę na «  choroby i lepiej potrafi 
rozpoznać ich objawy. Chorują głów­
nie leśnicy a rolnicy na terenie woje- 
wództwa białostockiego, suwalskiego, 
olsztyńskiego i łomżyńskiego. U 13,7 
proc.'źakażonych leśników infekcja nie 
wywołała żadnych poważniejszych 
dolegliwości.

Wyjątkiem jest przypadek Haliny 
■flftńalewskiej, mieszkanki Suwałk, 

która zachorowała na wirusowe zapa- 
r lenie mózgu po ugryzieniu przez klesz- 
r  cze podczas grzybobrania. Przez 12 lat 
zwalczyła ze skutkami choroby. Miała 

niedowłady rąk i podwójne widzenie. 
Byja przekonana, że nie będzie mogła 
ruszać głową. Jedynie dzięki silnej woli 
i wieloletnim rehabilitacjom w znacz­
nym stopniu odzyskała dawną spraw­
ność. Mimo to dopiero od 4 lat sama 
potrafi się ubierać.

Nie należy jednak całkowicie lek­
ceważyć ryzyka infekcji. Prof. Jadwi­
ga Źabicka z  PZH zaleca dokładne

obejrzenia całego ciała, po każdorazo­
wym pobycie w lesie: szczególnie ra­
mion, miejsc pod kolanami, okolice uszu 
i głowy. Należy zakładać obcisłe ubra­
nie, długie spodnie i koszule z rękawa­
mi. W razie wykrycia owada nie ma po­
wodów do paniki. Zainfekowany kleszcz 
potrzebuje około 24 godzin, aby zarazić 
człowieka. Przez 18 godzin drąży kana­
lik, a potem znieczulą swą ofiarę, by spo­
kojnie dobrać się do „krwawego posiłku”. 
W tym czasie nie zaraża. Nie wolno tyl­
ko go drażnić, np. przypalać papierosem 
ani też smarować tłuszczem. Właśnie 
„zestresowany” kleszcz może wpuścić 
do krwiobiegu zainfekowaną wydzieli- 
nęjelitową.

Skażone mleko

Najwięcej zachorowań służba zdro­
wia od lat rejestruje w woj. białostoc­
kim (111 przypadków w 1996 r.), ale 
kleszcze można spotkać wszędzie: za­
równo podczas urlopu na Mazurach, jak 
i w parku w centrum Warszawy. Jak 
podaje PAP, w ubiegłym roku na bore- 
liozę zachorował pracownik jednej z 
ambasad po tym, jak wybrał się na spa­
cer do Łazienek. Na chorobę tę nie ma 
szczepionki (prace nad nią dopiero są 
prowadzone). Od kilku lat dostępny jest 
jedynie preparat przeciwko odkleszczo- 
wemu zapaleniu mózgu, ale pierwsze 
szczepienie należy wykonać najpóźniej 
wczesną wiosną.

Do zakażenia może też dojść po 
spożyciu nie przegotowanego, skażone­
go mleka koziego lub krowiego. W ubie­
głym roku w woj. kieleckim 15 osób tra­
fiło z tego powodu do szpitala. Niepo­
kojącymi objawami sągorącżka 40 s t C, 
bóle głowy, brzucha, zaburzenia świado­
mości i niezborność ruchów. Na szczę­
ście, wykrywane są u 5-20 proc. ludzi 
zarażonych odkleszczowym zapaleniem 
mózgu.

Borelioza, nazywana w USA cho­
robą z Lyme, oraz zapalenie mózgu nie 
są jedynymi chorobami roznoszonymi 
przez kleszcze. Znanych jest co najmniej 
kilkanaście infekcji i wciąż są wykry­
wane nowe. Jak podkreśla prof. Wie­
sław Magdzik z PZH, od kilku lat zwięk­
sza się na świecie zachorowalność na 
różnego rodzaju infekcje. Przykładem 
jest znana od dawna gruźlica, jak i nowe 
epidemie - AIDS oraz choroby szalo­
nych krów (BSE).

Zbigniew WOJTASIŃSKI 
„Rzeczpospolita”

Rośnie liczba ataków rekina na człowieka

Czego nie 
lubią szczęki
11 sierpnia bieżącego roku, w 

pobliżu Safanga na Morzu Czerwo­
nym, około 50 km od miejscowo­
ści turystycznej Hourgada, ISO me­
trów od brzegu, rekin pożarł 16-let- 
niego egipskiego rybaka, Hayma- 
na Abou al-Hassana, drugiego zaś 
16-latka, Nagah Attalah al-Seyeda, 
ciężko poranił. Rekin zaatakował o 
świcie ich łódź.

Rekiny zawsze budziły respekt, 
ale od czasów filmu Stevena Spielber­
ga „Jaws” - Szczęki - napawają 
wszystkich przerażeniem. Oczywiście, 
bez porównania łatwiej zginąć w wy­
padku drogowym na Lazurowym Wy­
brzeżu niż w paszczy rekina przy pla­
żach na tymże Lazurowym Wybrzeżu. 
Aliści, fakt jest faktem: w 1985 roku 
zanotowano na świecie 14 bezspornych 
(nie licząc świadectw mitomanów), po­
twierdzonych ataków rekinów na lu­
dzi, zaś w 1995już 62 tego rodzaju akty 
agresji. Czy rzeczywiście agresywność 
rekinów wzrasta? A jeśli tak - jakie są 
tego powody?

Otóż wcale nie jest pewne, czy ta­
kie zjawisko w ogóle ma miejsce. Ich­
tiolodzy - w końcu, rekiny to ryby - 
skłaniają się raczej ku przekonaniu, że 
- z punktu widzenia rekinów - wzrasta 
liczba okazji do ataku, bowiem wzra­
sta liczba ludzi, turystów odwiedzają­
cych te miejsca na kuli ziemskiej, w 
których jest wyjątkowo ciepło i w któ­
rych, siłą rzeczy, wody są wyjątkowo 
pełne rekinów.

Na świecie zachodzą rozmaite 
przemiany, między innymi zmianie ule­
ga sposób spędzania wolnego czasu. 
Nawoływania fizjologów i lekarzy do 
uprawiania aktywnych form wypo­
czynku wreszcie odnoszą skutek. Co­
raz więcej ludzi garnie się do wody, 
nurkuję, uprawia surfing i windsurfing, 
a więc wkracza w rewiry niedostępne 
dawniej dla homo sapiens, w których 
królowały,, a raczej, w których nadal 
królują „Stjualiformes” - rząd ryb' 
„spodoustych” (mają mordę pod 
spodem). Jest ich na świecie 240 ga­
tunków, osiągają długość od 40 cni do 
16 m, ważą do 12 ton, przy czym aku­
rat te największe nie są drapieżne, ży­
wią się planktonem.

Niestety, większość „spodo­
ustych” robi ze swych „ust” użytek.

który w zetknięciu z człowiekiem 
bywa śmiertelny. Co gorsza, rekiny 
chętnie wpływają w ujścia rzek, nie 
stronią od słodkiej wody i zdobyczy, 
na jaką mogą tam natrafić. Dlatego, 
w sumie, rekiny jednak stanowią nie 
wyimaginowane, nie filmowe, lecz 
realne zagrożenie dla turystów, dla 
ludzi kąpiących się, nurkujących, sur­
fujących. Większość z nas nigdy z re­
kinem nie zetknie się oko w oko, dla­
tego włoży między bajki opowieści o 
nich, ale kilkudziesięciu spośród nas, 
kilkudziesięciu rocznie, nie powróci już 
na plażę. Rekiny stanowią groźbę rze­
czywistą, nie filmową, dlatego prze­
mysł turystyczny zwrócił się o pomoc 
do nauki.

Wody wokół Afryki aż roją się od 
„spodoustych”, toteż nie jest przypad­
kiem, że właśnie w Durbanie, w Re­
publice Południowej Afryki, w tamtej­
szym specjalistycznym laboratorium 
badawczym Natal Sharks Board. 
opracowano elektryczny system an- 
tyrekinowy o nazwie POD - Protecti- 
ve Oceanie Device. Obecnie, testuje 
go dwoje australijskich zoologów 
Valerie i Ron Taylorowie, od lat ba- 
dający te bestie.

System POD przeznaczony jest 
dla nurkujących i uprawiających sur­
fing. Urządzenie POD, małe, płaskie, 
wielkości niedużej książki, umieszcza­
ne jest na plecach, wytwarzaono sła­
be, 12-wolto we pole magnetyczne, w 
niczym ilie zagrażające człowiekowi, 
natomiast całkowicie wystarczające 
do odstraszania rekinów, do zniechę-l 
cania ich do krążenia w pobliżu. Ryby 
te są wyjątkowo wrażliwe na zmiany 
napięcia pola elektrycznego.

Sławetny francuski „wyczyno­
wiec naukowy” (zdaniem niektórych 
-„naukowiec wyczynowy”) Guy De- 
lage, który samotnie, jedynie w towa­
rzystwie tratwy płynął wpław przez 
Atlantyk, testował podobne urządze­
nie. Dopłynął cało i zdrowo. Ż tym, 
że Guy Delage, włączając swoją apa­
raturę, musiał za każdym razem wspi­
nać się na tratwę, gdyż jego „antyre-1 
ki no wiec” wytwarzał pole 200-wolto- 
we.

k.k.
„Rzeczpospolita”

Kom andosi 
na pustyni

Czternastoosobowa grupa pol­
skich i rosyjskich ąntyterrorystów 
wyjeżdża w najbliższy czwartek na 
wspólne ćwiczenia na Saharę. Ko­
mandosi z Komendy Stołecznej 
Policji i Urzędu Ochrony Państwa 
po raz pierwszy współpracować 
będą z kolegami z rosyjskiej Fe­
deralnej Służby Bezpieczeństwa 
(byłe KGB), MON i MSW.

- To będzie trening w niezwykle 
trudnych warunkach, z temperaturą 
w dzień ok. 40 stopni, obniżającą się 
w nocy do 15. Przerobimy ćwiczenia 
na orientację, z którą na pustyni na­
wet specjaliści mają problemy - mówi 
pomysłodawca wyprawy Jacek 
Pałkiewicz.

Pałkiewicz nie chce zdradzać, na 
terenie jakiego kraju będą przebywać, 
wiLw«n*C UC2u*a^ miejscowych 

, ■ * Może się zdarzyć, że  polski 
m * zostanie-porwany na Saha­

rze. Wtedy wiedza tych ludzi będzie 
bezcenna - tłumaczy płk Sławomir Pe­
telicki, twórca jednostek antyterrory­
stycznych „Grom” i ich były dowódca. 
- Gdyby po wejściu Polski do NATO 
nastąpiła akcja „Pustynna Burza”, trze­
ba by było tam wysłać naszych ludzi. 
Musimy być na takie sytuacje przygo­
towani.

. Decyzję o wspólnych ćwiczeniach 
podjęły szefostwa resortów bezpie­
czeństwa Polski i Rosji. - Ameryka jest 
daleko, a Rosja blisko - żartuje Feliks 
Merkułow, instruktor szkolący Rosjan. 
Każdy z jego siedmiu komandosów ma 
doświadczenie wojenne. Jeden z nich 
przeżył nawet strzał w serce. - Dobrze, 
że Polacy nie mają tego za sobą. Niech 
lepiej uczą się na Saharze, nie na woj­
nie - dodaje.

Darek ROSTKOWSKI 
„Super Express”

Naprawiać błędy historii
Cmentarze Armii Czerwonej na te­

renie Polski zajmują znacznie większy 
obszar niż wszystkie inne cmentarze wo­
jenne, w tym polskie razem wzięte. W 
kraju mamy ponad tysiąc pomników 
wdzięczności i cmentarzy radzieckch trak­
towanych jako miejsca pamięci narodo­
wej -poinformował w rozmowie z „Ga­
zetą Wyborczą” Andrzej Przewoźnik, se­
kretarz generalny Rady Ochrony Pamię­
ci Walk i Męczeństwa. Łączną liczbę 
żołnierzy sowieckich leżących w polskiej 
ziemi w wyniku działań wojennych sza­
cuję na około mi I iona - dodał.

Andrzej Przewoźnik powiedział, że 
pomniki wdzięczności Armii Czerwonej

upamiętniają narzucony dyktat sowiecki 
i w większości społeczności lokalnych są 
postrzegane jako pomniki braku suwe­
renności. „Nie mam zastrzeżeń wobec 
pomników wdzięczności opatrzonych 
neutralnymi napisami. (...) Ale napisy 
wdzięczności Armii Czerwonej za lata 
1939-45 mnie jako Polaka rażą" -powie­
dział APrzewoźnik. Sekretarz general­
ny Rady Ochrony Pamięci Walk i Mę­
czeństwa podkreślił, że w sprawach 
cmentarzy i pomników z reguły udaje się 
porozumieć ze stroną rosyjską. Jeęozda-J 
nicm, najważniejsze to rozmawiać i w I 
sposób cywilizowany naprawiać błędy hi­
storii. (PAP)j

Superarmata
Francja, Włochy, USA, Wielka Bry­

tania, Słowacja i Południowa Afryka są 
zainteresowane udostępnieniem Polsce 
technologii i licencji na produkcję nowo­
czesnych 155-milimetrowych armat - 
dowiedział się dziennikarz „ŻW”. O wy­
borze partnera do realizacji kontraktu o 
wartości kilkuset milionów dolarów 
współdecydować będzie Huta Stalowa 
Wola, która ma produkować nowe ar­
maty. Jesienią ma zostać podpisana

wstępna umowa ze zwycięzcą przetar­
gu- =-

„ŻW” podkreśla, że Huta Stalo­
wa Wola w ostatnich latach znajduje się 
w kryzysie z powodu braku poważnych 
zamówień rządowych. Wygląda na to - 
pisze „ŻW”- iż zakład, który do tej pory 
omijało szczęście, może już wkrótce stać 
się pionierem produkcji pierwszego pol­
skiego systemu uzbrojenia całkowicie 

‘ ? ze standardami NATO. (PAP)

Groźna 
musztarda

Od kilku dni niemiecka opinia 
z napięciem śledzi informacje o jed­
nym z najgroźniejszych przypadków 
szantażu w historii RFN. Nieznani 
sprawcy zawiadomili kierownictwo 
koncernu Nestle I firmy należącej 
do Nestle o nazwie Thomy, że roz­
mieścili w 14 miastach Niemiec za­
trute pojemniki z musztardą i ma­
jonezem.

Prawdopodobnie chodzi o tych sa­
mych sprawców, którzy już przed ro­
kiem (w sierpniu 1996) i w kwietniu 
tego roku żądali od Thomy okupu w 
zamian za rezygnację z zatruwania ar­
tykułów spożywczych tej firmy. Poli­
cja i obsługa sklepów opróżniła regały 
ze wszystkich produktów Nestle, do­
tychczas jednak nie znaleziono ani jed­
nego pojemnika z zatrutą żywnością.. 
Szantażyści powiadomili ponadto, że 
zatrute artykuły rozmieścili w miejscach 
publicznych - na dworcach kolejowych, 
przystankach autobusowych i w bud­
kach telefonicznych. Niemieckie me­
dia ostrzegają społeczeństwo przed 
konsumpcją artykułów nieznanego po­
chodzenia i apelują o zwrot do sklepów 
zakupionych przed 1 sierpnia produk­
tów Nestle.

Rzecznik policji we Frankfurcie od­
mówił potwierdzenia pogłoski, jakoby 
szantażyści żądali od koncernu diamen­
tów o wartości 25 milionów marek w 
zamian za rezygnację z zatruwania ar­
tykułów spożywczych. Nie wiadomo 
też, kim są sprawcy. Jedna z niemiec­
kich gazet doniosła, że w związku z afe­
rą policja poszukuje mężczyzny, który 
używa dialektu z Westfalii (zachodnie 
Niemcy).

Trudno na razie oszacować szko­
dy, jakie poniesie koncern Nestle w 
związku z szantażem bez względu na 
to, czy kierownictwo firmy zdecyduje 
się, by zapłacić okup. Ponad 1 milion 
marek kosztowała dotychczas akcja 
usuwania z regałów sklepowych podej­
rzanych produktów. Nestle ponosi też 
duże finansowe straty związane z tym, 
że klienci nie chcą kupować jej produk­
tów do czasu wyjaśnienia afery. Kon­
cern z pewnością straci też sporo na 
skutek utraty zaufania klientów do pro­
duktów firmy.

Rzecznik związku producentów 
żywności w Niemczech poinformował, 
że statystycznie dwa lub trzy razy w 
tygodniu zdarzają się przypadki prób 
wymuszenia od handlu bądź producen­
tów żywności okupu pod groźbą zatru­
cia towarów w sklepach. Najczęściej 
są to naszczęście niegroźne dla społe­
czeństwa, naiwnie zorganizowane ak­
cje. W przypadku ostatniego szantażu 
wobec Nestle chodzi jednak zdaniem 
policji i prokuratury o zawodowych 
przestępców i starannie przygotowane 
przedsięwzięcie.

Mało prawdopodobne jest, by nie­
bezpieczeństwo groziło polskim konsu­
mentom niemieckiej żywności. Szanta­
żyści poinformowali Nestle, w jakich 
miastach i w jakich sklepach rozmie­
ścili zatrute produkty i nic nie wskazu­
je  na to by żywność ta mogła dotrzeć 
do Polski. Na wszelki wypadek warto 
jest jednak powtórzyć ostrzeżenia nie­
mieckiej policji: ostrożność wskazana 
jest w przypadkach towarów niewia­
domego pochodzenia bądź wtedy, gdy 
produkty nie są hermetycznie zapako-

Przemyslaw KONOPKA 
z Bonn 

„Głos Wielkopolski"
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Rzad

Zebrano podpisy w sprawie 
odwołania premiera

Wybory

Różne źródła finansowania  
kampanii wyborczych

Lider warszawskiego PSL Janusz 
Piechociński potwierdził na ponie­
działkowej konferencji prasowej w 
Warszawie, że posłowie tego Stron­
nictwa żebrali podpisy pod wnio­
skiem o odwołanie premiera Włodzi­
mierza Cimoszewicza. Ludowcy 
obarczają premiera odpowiedzialno­
ścią za opóźnianie Wprowadzenia tzw. 
zaliczkowego skupu zbóż i lekcewa­
żenie tego problemu.

Piechociński otwiera w woj. sto­
łecznym warszawskim listę kandyda­
tów PSL do Sejmu, natomiast w War­
szawie na pierwszym miejscu listy lu­
dowców znajduje się wicepremier, 
minister skarbu Mirosław Pietrewicz 
- poinformowano na konferencji

Piechociński uważa, że jest „7 
powodów dla których warto głosować 
na PSL”. Jest to - zaznaczył - najwięk­
sza polska partia łącząca dorobek Mi­
kołajczyka i Witosa z tym co ocalono

w ramach ZSL oraz .jedyna partia”, 
która wyraża opinię „kraju za; wiel­
kim miastem”. Tylko z PSL można 
przekształcić polską wieś w wieś eu­
ropejską - kontynuował Piechociń- 
ski.

Jego zdaniem, na PSL należy gło­
sować także dlatego, że: może być ono 
partią „złotego” środka i wchodzić w 
koalicje z różnymi ugrupowaniami; z 
partii przypominającej swoisty zwią­
zek zawodowy wsi przekształca się 
obecnie w ogólnonarodową partię 
chadecką obejmującą także miasta; 
jako jedyna polska partia rozsądnie 
włącza do swojego programu zasady 
społecznej nauki kościoła i uparcie 
broni polskich interesów narodo­
wych, rozumianych dosłownie, pol­
skiej ziemi i polskiego majątku oraz 
działa na rzecz przywrócenia do spo­
łecznej świadomości dorobku polskiej 
emigracji.

Cegiełki w wysokości od 1 do 
50 zł, wpłaty od sponsorów oraz do • 
browolne opłaty kandydatów na po­
słów i senatorów - to główne źródła 
finansowania tegorocznej kampanii 
wyborczej poszczególnych partii 
politycznych w Krakowie- wynika 
z sondażu przeprowadzonego przez 
dziennikarza PAP.

Joanna Skoczek, rzecznik praso­
wy krakowskiej Unii Wolności pod­
kreśla, że udało się też np. zdobyć 
fundusze ze zorganizowanego w br. 
balu niepodległości oraz ze sprzeda­
ży wydawnictw informujących o dzia­
łalności tej partii.

Władysław Krzek, szef sztabu 
wyborczego krakowskiego ROP po­
wiedział, że wszyscy kandydaci na

posłów i senatorów z listy tej partii 
wnieśli stałą opłatę 700 zł. „Traktuje­
my to jako pożyczkę, która zostanie 
zwrócona wszystkim tym osobom po 
wyborach”- dodał.

Stałą opłatę w wysokości 1 tys. zł 
wnieśli wszyscy kandydaci z listy 
Akcji Wyborczej „Solidarność”. Po­
nadto każdy z nich ma obowiązek 
rozprowadzić cegiełki o łącznej war­
tości 1,5 tys. zł. Jak informuje Michał 
Świtalski, ze sztabu wyborczego 
AW”S” w Krakowie 25 proc. z tej 
sumy ma być przeznaczone na ogól­
nopolską kampanię wyborczą.

PSL nie wprowadzała żadnych 
przymusowych opłat od kandydatów 
na posłów, ale jak podkreśla Andrzej 
Harężlak, szef okręgowego sztabu

wyborczego, są  obecnie rozważane 
kwestie opłat na rzecz ogólnopolskiej 
kampanii. .

Jak informuje Janusz Lisak, szef 
sztabu wyborczego Unii Pracy w Kra­
kowie partia ta wprowadziła dobro­
wolne opłaty za miejsce na liście kan­
dydatów oraz przymusowe od 100 zł 
do 1 tys. zł na rzecz centralnej kam­
panii wyborczej.

Leszek Zeliński z Narodowo- 
Ghrześcijańsko - Demokratycznego 
Bloku dla PolskŁ podkreśla, że każ­
dy z kandydatów z tej listy sam po­
winien zadbać o swoją reklamę, ma­
teriały prasowe, ulotki. Na rzecz 
kampanii ogólnopolskiej poszcze­
gólne, okręgi, w zależności od ich 
wielkości, powinny zebrać od jedne­
go do 2 tys. zł.

Zabytki

Kopiec Piłsudskiego pokryty 
będzie siatką ochronną

Rozpoczął się remont krakow­
skiego Kopca Józefa Piłsudskiego, 
którego, pow ierzchnię poważnie 
zniszczyły ulewne lipcowe deszcze 
- poinformował PAP w poniedzia­
łek Zdzisław Stuła z bytomskiego 
Przedsiębiorstwa Budowy Kopalń 
„Biz”, które wygrało przetarg na 
prowadzenie prac remontowych. 
Zbocza kopca m ają być pokryte 
siatką chroniącą przed osuwaniem 
się terenu.

Nie wiadomo jednak czy znajdą się 
pieniądze na wykonanie wszystkich 
prac. Obecnie jest 1 min zł na roboty 
ziemne na osuwisku powstałym ponad

rok temu. Tymczasem lipcowe ulewy - 
uszkodziły 55 proc. powierzchni kopca. 
Koszt usunięcia tych szkód i zabezpie­
czenia całości szacowany jest na ok. 10 
min zł.

Zbocza kopca majązostać pokryte 
siatką z geowłókni wedle technologii 
opatentowanej przez armię amerykań­
ską i sprawdzonej m.in. podczas woj­
ny w  Zatoce Perskiej.

Wykonawcy prać remontowych 
uważają, że jeśli nie pojawią się kło­
poty finansowe, za rok kopiec ponow­
nie zostanie udostępniony odwiedza- ( 
jącym ten pomnik.

Niemcy

Policja zatrzymała ponad 
100 neonazistów

Noże, transparenty z hitlerowski­
mi hasłami i kasety z nagraniami pie-_ 
śni faszystowskich skonfiskowała 
policja niemiecka ponad 100 neona­
zistom zatrzymanym przez specjalne 
patrole drogowe, które starają się nie 
dopuścić do zgromadzeń z okazji 10 . 
rocznicy śmierci zastępcy fuehrera, 
Rudolfa Hessa.

W Hesji, w środkowych Niem­
czech zatrzymano w sobotę 78 osób, 
a w Turyngii, we wschodniej części 
kraju, 31 neonazistów._________~

Nie wiadomo dokładniejszy neo- 
hitlerowcy zamierzają zorganizować 
jedną centralnądemo nstraćJĘ/czy też 
zgromadzić się jednoczenie w kilku 
miejscach.

W ub. roku, przed 9 rocznicą 
śmierci Hessa, poBcja niemiecką za­
trzymała 160 ultraprawicowych eks­
tremistów, a setki neonazistów atako- i  
wały policję w  Szwecji, Norwegii i 
Danii, gdzie zezwolono na publiczne 
demonstracje dla uczczenia pamięci 
hitlerowskiego zbrodniarza.

Nauka

Widzieć jak myśli płyną w mózgu
H  Dzięki ultradźwiękom naukowcy 
mogą obserwować jak myśli przepły­
wają przez mózg. W chwili kiedy 
mózg zaangażowany jest w rozwią­
zywanie problemu, krew przepływa 
szybciej, a kiedy zadanie zostało już 
rozwiązane albo zrezygnowaliśmy z 
łamania sobie nad nim głowy - prze­
pływ krwi zwalnia tempo. Badania 
takie z zastosowaniem ultradźwięko­
wego „obrazu” myśli prowadzi Albert 
Roberts z Catawba College w Salis- 
bury w Północnej Karolinie.

Dotychczasowe techniki wglądu 
w procesy przebiegające w mózgu

|  pozwalały jedynie na nieruchome, 
pojedyncze widoki zachodzącychiam 
zmian. Ultradźwiękowe urządzenie, 
które może okazać się w przyszłości 
pomocne w leczeniu zaburzeń psy­
chiatrycznych i neurologicznych, po­
zwala na obserwowanie aktywności 
mózgu „na żywo”. Technologia ta 
może mieć zastosowanie w śledzeniu 
reakcji na leki podawane w chorobach 
umysłowych od schizofrenii po ataki 
niepokoju - pow iedział William 
McKinney, jeden z pionierów wyko­
rzystania ultradźwięków w medycy­
nie. _______________

Liban
Armia libańska ostrzeliwuje pozycje izraelskie
Armia libańska ostrzelała w po­

niedziałek wieczorem pozycje izrael­
skie w tzw. strefie bezpieczeństwa w 
południowym Libanie. Na pozycje 
izraelskie padło ok. 40 pocisków ar­
tyleryjskich.

Jest to odpowiedź na ostrzał libań­
skiego miasta portowego Sajdy pod­

jęty kilka godzin wcześniej.
Armia libańska bardzo r^dko 

odpowiada na ataki wojsk iz raelsk ich- 
Na ogół ogranicza się do ostrzału sa* 
molotów izraelskich, jeśli te przela* 
tują nad Libanem.

W wyniku ostrzału Sajdy zginę*0 
6 cywilów, a 35 zostało rannych.

RPA

Janusz Waluś miał zabić 
również Nelsona Mandelę

Polski imigrant Janusz Waluś, któ- 
ry zabił w 1993 r przywódcę Południo­
woafrykańskiej Partii Komunistycznej 
Chrisa Haniego , chciał zamordować 
również Nelsona Mandelę, późniejsze­
go prezydenta Afryki Południowej.

Waluś , który skazany został w 
1994 r. na karę śmierci, zamienioną na 
dożywocie (po zniesieniu kary śmier­
ci przez prezydenta Nelsona Mande­
lę) przyznał się po aresztowaniu do 
tego, że chciał zabić Mandelę, ale przy­
wódca murzyński był zbyt dobrze 
strzeżony. Obecny szef państwa znaj­
dował się na liście osób do zamordo­
wania, którą wręczył mu jego wspól­
nik, Cliye Dcrby-Le wis, eksdeputowa- 
ny Partii Konserwatywnej, który do­
starczył Walusiowi broni.

Derby -Lewis również skazany 
został na karę śmierci, zamienioną na 
dożywotnie więzienie.

Obaj killerzy są kandydatami do 
skorzystania z ustawy amenstyjnej.

Derby-Lewis zeznawał w ub. ty­
godniu przed Komisją Prawdy i po­
jednania, która wyjaśnia okoliczności 
zbrodni politycznych i policyjnych 
popełnionych w okresie apartheidu. 
Komisja przesłuchiwała także praw­
ników rodziny Haniego, która jest 
przeciwna amnestii dla obu zabójców.

Szczegóły zeznań Walusia ujaw­
nił w  sobotę ukazujący się w Johan- 
nesburgu „Saturday Star”. Hani był 
jednym z najpopularniejszych liderów 
walki z apartheidem w RPA. Zabójca 
opisał pizebieg zamachu: „Zawołałem 
go po imieniu i gdy mi odpowiedział 
strzeliłem mu w brzuch. Gdy upadł, 
strzeliłem w głowę. Jeden strzał w 
ucho i dwa strzały za tym samym 
uchem.”

Waluś miał także zabić białego 
lidera Partii Komunistycznej, Joe Slo- 
vo, który również był na liście, ale nie 
zastał go w domu.

Rekord I?

Jedenastoletni 
tatuś

Brytyjski jedenastolatek zostanie 
wkrótce najmłodszym w historii oj­
cem. Jego piętnastoletnia koleżanka 
jest w ciąży, a radosny finał „szcze­
nięcej miłości” spodziewany jest w 
styczniu.

Jak napisały w poniedziałek bry­
tyjskie gazety, Sean Steward mieszka 
po sąsiedzku z Emmą Webster w wio­
sce Sharnbrook w południow o- 
wschodniej Anglii. Żadna z rodzin nie 
kwestionuje ojcostwa Seana, aczkol­
wiek Emma podobno sądziła, że przy­
jaźni się z równolatkiem.

Emma powiedziała „Daily Mail”, 
że po urodzeniu dziecka zamierza 
powrócić do szkoły. Jej rodzice obie­
cali zająć się maleństwem. Przyszła 
mama wyraziła też nadzieję, że jej 
kolega zechce włączyć się w wycho­
wywanie potomka. „Myślę, że będzie 
dobrym ojcem. Choć ma tylko jede­
naście lat jest jak na swój wiek dość 
dojrzały i odpowiedzialny” -  powie­
działa.

Kosmos

Progres połączył się z Mirem

Kosmiczny statek dostawczy Pro- 24 godziny po tym, jak planowane NA ZDJĘCIU: w centrum ste-
gress połączył się w poniedziałek ze połączenie automatyczne nie mogło row ania lotem kosmicznym pod
stacją orbitalną Mir. Manewru połą- być zrealizowane, bowiem nie ządzia- Moskwą Fot. EPA-ELTA
czenia dokonano w trybie ręcznym w lał komputer pokładowy. '___________
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Rosja i Czeczenia będą tworzyły wspólną przestrzeń
Poniedziałkowe rozmowy prezy­

denta Rosji Borysa Jelcyna z Asłanem 
Maschadowcm, prezydentem dążącej 
do uzyskania niepodległości Republi­
ki Czeczeńskiej, nie zostały uwień­
czone podpisaniem końcowego doku­
mentu, na co liczył przed spotkaniem 
czeczeński przywódca.

/ A  Niemniej, Jelcyn powiedział, że
półtoragodzinna rozmowa zbliżyła 
stanowiska stron w kwestii określe­
nia przyszłego statusu Czeczenii i jej 
stosunków z Federacją Rosyjską. Bo­
rys Jelcyn i Asłan Maschadow 
uzgodnili powołanie roboczej grupy 
rosyjsko-czeczeńskiej, która przygo­
tuje projekt traktatu o stosunkach 
między Rosją a Czeczenią, Jelcyn 
wyraził przekonanie, że po podpisa­
niu traktatu Rosja i Czeczenia będą 
tworzyły „wspólną przestrzeń gospo­
darczą, obronną i powietrzną”.

Przed rozmowami w Moskwie 
strona czeczeńska przedstawiła projekt 
porozumienia, który - jak wyjaśnił 
Asłan Maschadow -stanowi, że stosun­
ki między Rosją a Czeczenią będą 
opierały się „na pełnoprawnym ukła­
dzie międzypaństwowym, przewidują­
cym wzajemne uznanie, otwarcie am­
basad i nieingerencję w sprawy we- 

iigjpP wnętrzne”. Rosja kategorycznie odrzu-
\ 0  ca podobne rozwiązanie, oznaczające

uznanie całkowitej niepodległości i 
odrębności Republiki Czeczeńskiej.

Po rozmowach z Maschadowem 
Borys Jelcyn powiedział, że możliwe 
są „dalsze kroki w sprawie wolności 
RcpublinCzeczeńskiej”, ale nie użył 
słow3|~niepodległość” i powoływał 
się napozytywne doświadczenia uło- 
żenia stosunków z Tatarstanem, któ­
ry podpisał z Moskwą porozumienie 

'w ^pgraniczeniu pełnomocnictw mię­
dzy republiką a federalnym centrum. 
„Tak ćzy inaczej Rosja i Czeczenia

gospodarczą i obronną

będą ze sobą tak oto” - powiedział 
Jelcyn, pokazując dziennikarzom ści­
śle splecione ze sobą palce obu dłoni.

Prezydent Jelcyn akcentował 
wspólnotę strategicznych interesów 
Rosjii Czeczenii. O. „zbieżności stra­
tegicznych interesów” Czeczenii i 
Rosji mówił także Asłan Maschadow. 
„Przekonaliśmy się, że mamy wspól­
ne interesy strategiczne. Geograficz­
ne położenie Rosji i Czeczenii spra­
wia, że współpraca w dziedzinie po­
litycznej, gospodarczej i obronnej jest 
niezbędna” - powiedział czeczeński 
przywódcą.

Ważne miejsce w rosyjsko-cze- 
czeńskich rozmowach zajęły proble­
my pomocy finansowej i materialnej 
Rosji dlaCzeczenii. Jelcyn przyznał, 
że pieniądze, przeznaczone dla Cze­
czenii z budżetu federalnego nie do­
chodzą do republiki. Według Jelcy­
na, centrum przekazało dotychczas 
Czeczenii 800 mld rubli, a Narodo­
wy Bank Czeczenii otrzymał faktycz­
nie tylko 1 mld czyHsumę sześcio­
krotnie mniejszą. „Pieniądze te gdzieś 
uciekają, diabli wiedzą gdzie” - obu­
rzał się Jelcyn i zapowiedział, że „do- J 
kłapnie” wyjaśni, w jaki sposób i

gdzie zaginęło prawie 700 miliardów 
rubli. Jelcyn zaproponował, aby przed­
stawiciele Czeczenii wspólnie ze stro­
ną rosyjską nadzorowali przepływ 
środków finansowych z centrum do 
republiki.

Sekretarz prasowy Jelcyna Sier­
giej Jastrzembski poinformował, że 
jednym z tematów rozmów prezyden­
ta Rosji z Maschadowem był los ro­
syjskich żołnierzy, przebywających w 
czeczeńskiej niewoli.

NA ZDJĘCIU: podczas szczytu 
przewódców Rosji i Czeczenii

Fot. EPA-ELTA

Białoruś-Rosfa

Łukaszenka:”Dziennikarze ORT 
przyznali się do winy”

Czterej dziennikarze rosyjskiej te­
lewizji ORT, zatrzymani w miniony 
piątek ma granicy białorusko-litew- 
skiej, przyznali się do winy - poinfor­
mował w poniedziałek prezydent Bia­
łorusi Aleksandr Łukaszenka.

Podczas rozmowy z przebywają­
cym w Mińsku gubernatorem obwodu 
jarosławskiego Anatolijem Lisicinem 
Łukszenka powiedział, że pracownicy 
ORT przyznając, iż ich czyn był prze­
stępstwem, oświadczyli, że do udania 
się w rejon granicy zostali zmuszeni 
pod groźbą zwolnienia z pracy. Dzien­
nikarze podali nazwiska szefów rosyj­
skich środków masowego przekazu i 
ty doktórzy za nimi stoją - powiedział 
Łukaszenka.

Prezydent Białorusi poinformował 
też, że jeszcze w poniedziałek wszyst­
kie informacje dotyczące zatrzymania 
dziennikarzy zostaną przekazane amba­
sadzie Federacji Rosyjskiej w Mińsku.

Zatrzymana w piątek na Białorusi 
ekipa rosyjskiej telewizji ORT, jest jed- 
nąz dwóch, jakie przybyły do Mińska 
z Moskwy, by relacjonować wydarze- 

, nia na Białorusi w zastępstwie stałego 
korespondenta i operatora, przebywa­
jących od 27 lipca w areszcie. Jak po­
wiedział PAP przedstawiciel innej 
moskiewskiej ekipy ORT przybyłej do 
Mińska, Władimir Foszenko, jego ko­
ledzy udali się w to miejsce, by zoba- 

- czyć, „co się zmieniło od lipca na tym 
odcinku granicy”.

Kambodża

Walki na północnym 
zachodzie kraju

Na północnym zachodzie Kambo­
dży w poniedziałek trwały przygoto­
wania do decydującej bitwy pomiędzy 
wojskami dwu zwaśnionych premie­
rów kraju - Hun Sena i Norodoma
Ranariddhą;

Jak poinformowano w Phnom Penh, 
oddziały drugiego premiera Kambodży 
Hun Sena - odpowiedzialnego za usu­
nięcie w lipcu br. pierwszego szefa rzą­
du, rojalisty Norodoma Ranariddha - 
pykują się do ataku na miasto 0 ’Smach, 
oędąęc ostatnim ważnym punktem opo- 
m rojalistycznęj opozycji. W walkach 

' wdział po obu stronach ponad 
>200 żołnierzy. Miasto od kilku dni było 
*««*» intensywnego ostrzału artyleryj- 

*ego, prowadzonego z pozycji sił Hun 
acna. otaczających 0 ’Smach.

Przebywający na Filipinach Noro- 
dom Ranariddh - usunięty przez Hun 
Sena pod zarzutem spiskowania z lu­
dobójczym ugrupowaniem Czerwo­
nych Khmerów - potwierdził w ponie­
działek w Manili doniesienia o walkach 
na północnym zachodzie kraju. Stwier­
dził, że lojalna mu armia stawia opór 
siłom Hun Sena, które poniosły w ostat­
nich dniach olbrzymie straty w ludziach.

Z 0 ’Smach zbiegło w kierunku 
Tajlandii ponad 15 tysięcy cywilnych 
mieszkańców miasta. Od końca_ub. 
tygodnia uciekinierzy oczekują na ko­
niec bitwy o miasto w prowizorycz­
nych schronieniach i namiotach, roz­
stawionych tuż obok przejścia granicz­
nego z Tajlandią, zamkniętego przez 
władze w Bangkoku.

Bliski W schód

Weryfikacja realizacji 
układu o Hebronie

Przedstawiciele rządu Izraela 
udadzą się do Hebronu, by na miej­
scu dokonać weryfikacji stanu reali­
zacji dwustronnych, izraelsko-pale­
styńskich, ustalefrdotyczących roz­
mieszczenia'Wojsk izraelskich w 
mieście i jego okolicach - podano 
w poniedziałek w Jerozolimie.

W inspekcji, która prawdopo­
dobnie dojdzie do skutku jeszcze w 
poniedziałek, wezmą udział bliscy 
współpracownicy premiera Benja- 

-mina Netanjahu, w tym sekretarz ga­
binetu Danńy Naveh oraz doradcy 
szefa rządu Dawid Bar-Illan j  Uzi 
Arad. Celem misji jest sprawdzenie 
stanu realizacji porozumienia w 
sprawie Hebronu, zawartego przez 
Izrael z palestyńskimi władzami au­
tonomicznymi 15 stycznia tego 
roku. Około tysiąca żołnierzy izra­
elskich chroni w tym 120-tysięcz- 
nym mieście 400 osadników żydow­
skich, mieszkających w enklawie w 
centrum Hebronu.

Decyzje o inspekcji zapadły w 
czasie trwającego ponad trzy godzi­
ny niedzielnego spotkania w Ramal- 
lah na Zachodnim Brzegu Jordanu 
przedstawicieli służb bezpieczeń- . 
stwa Izraela i palcstyńkich władz 
autonomicznych z udziałem eksper­
tów z amerykańskiej CIA. W ponie­
działkowym wywiadzie radiowym 
Naveh oświadczył, że jest „zado­
wolony” z powodu wznowienia 
współpracy; jego zdaniem atmosfe­

ra rozmów izraelsko-palestyńskich 
była doskonała i rokowania stanowią 
„pozytywny krok” w kontaktach mię­
dzy służbami bezpieczeństwa Izraela 

|  i Palestyńczyków.
Do spotkania w Ramallah - za­

mkniętego dla dziennikarzy -doszło 
w wyniku mediacji wysłannika rzą­
du USA Dennisa Rossa, który prze­
bywał w Izraelu w zeszłym tygodniu. 
Ross przygotowywał także grunt pod 
przyszłą wizytę w regionie sekretarz 
stanu USA Madeleine Albright - osta­
tecznej daty jej podróży jednak jesz­
cze nie ustalono. Nieoficjalnie mówi 
się o wrześniowym terminie.

Po krwawym zamachu bombo­
wym w Jerozolimie 30 lipca, gdzie 
w wyniku samobójczej akcji terrory­
stów palestyńskich zginęło 16 osób, 
doszło do dalszego zaostrzenia napię­
cia między władzami w Gazie i Jero­
zolimie. Władze autonomiczne kate­
gorycznie sprzeciwiają się żądaniom 
Izraela, dotyczącym podjęcia ener- i 
giczniejszych działań przeciwko ter­
rorystom. Protestują także przeciw­
ko sankcjom, podjętym przez Izrael 
wobec Palestyńczyków po zamachu.
W niedzielę w Gazie oficjalnie poin­
formowano m.in. o planach bojkotu 
produktów izraelskich, co ma stano­
wić odpowiedź na restrykcje izrael­
skie - w tym zamknięcie przejść gra­
nicznych, co oznacza odcięcie tysię­
cy Palestyńczyków od miejsc pracy 
na terenie samego Izraela. (PAP)

KURIEREM
•  Uwolniono troje rosyjskich 

dziennikarzy z telewizji NTW, upro­
wadzonych w Czeczenii przed ponad 
trzema miesiącami -poinformowała 
w poniedziałek telewizja NTW. In­
formację przekazano w czasie, gdy 
w Moskwie prezydent Jelcyn rozma­
wiał z prezydentem Czeczen! Ma­
schadowem.

•  Okręt brytyjskiej marynarki 
wojennej HMS „Liverpool” dopły­
nął w poniedziałek w pobliże brytyj­
skiej wyspy MontseiTat na Kara­
ibach, aby pomóc w ewakuacji lud­
ności zagrożonej wzmożoną aktyw­
nością wulkanu La Soufriere - poin­
formowało brytyjskie Ministerstwo 
Obrony. Na wyspie pozostało już 
tylko od 4 do5 tysięcy mieszkańców 
z ogólnej liczby 12 tys. Schronili się; 
oni w północnej części wyspy po 
zniszczeniu przez wulkan dwa tygo? 
dnie temu jej stolicy Plymouth. Bry-

I tyjśki minister ds. rozwoju między­
narodowego ’ George Foulkes 
oświadczy! w niedzielę wieczorem,

' że wzrosło zagrożenie wyspy „zma­
sowaną erupcją o intensywności ka­
taklizmu” - jak to określił.

•  Dwie osoby zginęły i co najt 
' raniej 11 odniosło rany w poniedzia­
łek w libańskim portowym mieśde 
Sajda (Sydon) w wyniku izraelskie­
go ostrzału prowadzonego z okupo­
wanej strefy bezpieczeństwa w po­
łudniowym Libanie, według wstęp­
nych informacji miejscowej policji i 
szpitali. W ciągu godziny spadło 5 
pocisków, w tym dwa w samym cen­
trum, wywołując panikęwśród lud­
ności tego 200-tysięcznego miasta, 
położonego 35 km na południe od 
Bejrutu. Ten pierwszy od kilku lat 
ostrzał centrum Sajdy nastąpił po za­
machu bombowym w poniedziałek 
rano w kontrolowanej przez Izrael 
strefie bezpieczeństwa w południo-. 
wym Libanie, w którym zginęło 
dwóch cywilnych mieszkańców stre­
fy: 16-letni Libańczyk i Jego 14-let- 
nia siostra. - ^  ; j?

•  Premier Izraela Benjamin Nef 
tanjahu postanowił odblokować30 
proc. z ok. 70 min dolarów zamro­
żonych palestyńskich funduszów -
. poinformowało w poniedziałek izra- 
elskie radio. Są to pieniądze, które : 
w myśl porozumień o autonomii 
Izrael przekazuje władzom palestyń­
skim jako należną im część<podatr 
ków i dochodów z ceł. Transfer tych 
funduszów został zawieszony przez 
Izrael pio zamachu bombowym 30 
lipca na bazarze w zachodniej Jero­
zolimie. Rzecznik premiera uzasad­
nił częściowe odblokowanie faktem 
częściowego wznowienia przez par 
lestyńskie władze współpracy ZlzrsK, 
lelem w zakresie bezpieczeństwa.

■ •  18 ludzi zginęło i 40 uznano 
za zaginionych po przejściu tajfunu 
Wlnnłe w poniedziałek przez północ­
ną część Tajwan u -poinformowała 
taj wańska policja. Ponadto 26 osób 
zostało rannych lok. 100 rodzin ewa- 

I k u o w a n o. To warzyszącetaj funowi 
[ ulewne deszcze i wichury spowodo-. 
wały liczne lawiny błotne i zawale­
nie się wielu nomów. Z powodu taj­
funu w poniedziałek zamknięto gier 
Idę, banki i szkoły oraz anulowano 

ftyszyśtkie krajowe loty pasażerskie,
•  Rebelianci ze Zjednoczonych 

p Sii Demokratycznych w Ugandzie
uprowadzili podczas ataku w sobotę 
wieczoręm.4i alumnów katolickiego 
seminarium św.józefą~w prowincji 
Bukonzo w zachodniej części kraju - 
poinformowała w poniedziałek miej­
scowa prasa. Rebelianci ranili dwóch 
seminarzystów, którzy usiłowali’ 
udec, jak też spalili trzy samochody.

•  Prezy dent Demokratycznej 
Republiki Kongą(dawny Zair) Łau-

I rent Desire Kabila I prezydent Repu­
bliki Konga Pascal Lissouba uzgod­
nili, że w „możliwie najkrótszym cza­
sie” należy, wysłać do Brazzaville 
afrykańskie siły pokojowe - poinfor­
mowało w poniedziałek radio Ćongb 
z Brazzaville. Według radia, roz­
mieszczenie tych sił zostało uzgodnio­
ne przez Kabilę podczas sobotniej 
wizyty Lissouby w Ki ns za sic. W 
skład sił pokojowych, które miałyby 
rozdzielić strony wałczące od ponad 
dwóch miesięcy w Brazzaville.
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U S T A W A  
S e j m u  R e p u b l i k i  L i t e w s k i e j

O now elizacji uchw ały  Sejm u „O  w ejściu  w  życie  ustaw y  
o pod staw ach  up osażen ia  k ierow ników  p ań stw a  i rząd u, 

postów  na Sejm , p racow n ik ów  in sty tu cji 
oraz organ izacji p ań stw ow ych  i sa m o rząd ow ych ”

Sejm Republiki Litewskiej z uwagi na to, że odroczeniu ulega 
termin wejścia w życie ustawy o podstawach uposażenia kierowni­
ków państwa i rządu, posłów na Sejm, pracowników instytucji oraz 
organizacji państwowych i samorządowych, postanawia:

Artykuł 1.
Znowelizować uchwałę Sejmu „O wejściu w życie ustawy o 

podstawach uposażenia kierowników państwa i rządu, posłów na 
Sejm, pracowników instytucji oraz organizacji państwowych i sa­
morządowych” i dać ją  w następującym brzmieniu:

„Uchwała Sejmu Republiki Litewskiej 
O wejściu w życie ustawy o podstawach uposażenia kierowni­

ków państwa i rządu, posłów na Sejm, pracowników instytucji oraz 
organizacji państwowych i samorządowych

Sejm Republiki Litewskiej, dążąc do tego, aby w czas i odpo­
wiednio uprawomocnić zasady ustawy Republiki Litewskiej o pod­
stawach uposażenia kierowników państwa i rządu, posłów na Sejm, 
pracowników instytucji oraz organizacji państwowych i samorządo­
wych (dalej - ustawy) postanawia:

Artykuł 1.
Zalecić rządowi Republiki Litewskiej:
1) do 1 listopada 1997 r. przygotować i przedstawić Sejmowi

17 c z e rw c a  1997 r., n r  V III-273  

(D z .  U 1996,  n r  1 0 9 -2 4 7 3 )
projekty-poprawek do odpowiednich ustaw, uchwał Rady Najwyż­
szej i Sejmu, niezbędnych do uprawomocnienia nowego trybu upo­
sażenia kierowników państwa i rządu, posłów na Sejm, pracowni­
ków instytucji oraz organizacji państwowych i samorządowych, które 
gwarantowałyby jednakowy system taryfikowania i uposażenia sta­
nowisk (pracy) pracowników instytucji oraz organizacji państwo­
wych i samorządowych, kształtowany z uwzględnieniem złożono­
ści, znaczenia społecznego, odpowiedzialności pracy, warunków 
pracy, kwalifikacji i efektów pracy pracownika;

2) przygotować i nie później niż na miesiąc przed uprawomoc­
nieniem przewidzianych w ustawie, zasad zatwierdzić potrzebne 
normatywne akty prawne;

3) w celu dokonania taryfikacji stanowisk (pracy) pracowni­
ków instytucji oraz organizacji -państwowych i samorządowych (ar­
tykuły 4 i 5 ustawy) przewidzieć środki i powołać komisję^ do której 
weszliby przedstawiciele Sejmu, Urzędu Prezydenta, Sądu Konsty­
tucyjnego, Sądu Najwyższego, Prokuratury Generalnej, Kontroli

Państwowej, instytucji władzy wykonawczej, samorządów oraz wy­
specjalizowane grupy robocze, do których zaangażowani zostaliby 
eksperci-naukowcy i specjaliści, zgodnie z charakterem działalności 
instytucji i organizacji, przedstawiciele odpowiednich związków 
zawodowych;

4) z uwagi na zaistniałe dysproporcje w wynagrodzeniach, za­
nim ustawa wejdzie w życie, nie podnosić wynagrodzeń również 
najwyższym funkcjonariuszom państwowym, innym poszczególnym 
grupom funkcjonariuszy i pracowników,

5) w ciągu 2 miesięcy przedstawić sejmowemu Komitetowi 
Budżetu i Finansów zasady i normatywy metodyk ustalania liczby 
etatów i funduszu płac instytucji oraz organizacji państwowych i 
samorządowych, pozwalające na obiektywniejsze planowanie bu­
dżetu 1998 roku”.

Artykuł 2.
Uchwała wchodzi w życie od je j przyjęcia.

Przewodniczący Sejmu 
Republiki Litewskiej 

Vytautas LANDSBERGIS 
(Zam. 899)

U  S T  A  W  A
R e p u b l i k i  L i t e w s k i e j

0  nowelizacji ustawy o tajemnicach państwowych i ich ochronie
Artykuł 1. Nowa redakcja ustawy o tajemnicach państwo­

wych i ich ochronie
£nojvelizować ustawę o tajemnicach państwowych i ich ochro­

nie i dać ją w następującym brzmieniu:
^H ,UstaW a Republiki Litewskiej o tajemnicach państwowych i 
[ich ochronie

Artykuł 1. Przeznaczenie ustawy 
 11. Niniejsza ustawa reguluje utajnianie, chronienie, wykorzy­
stanie i odtajnianie tajemnic państwowych, składających się na nie 
wiadomości w Republice Litewskiej oraz w jej przedstawicielstwach 
dyplomatycznych i konsularnych za granicą, 
i i  2. Wiadomości, stanowiące tajemnicę innych państw, przeka­
zane Republice Litewskiej, są chronione i użytkowane w trybie okre­
ślonym przez niniejszą ustawę. W tych przypadkach, gdy w upra­
womocnionych umowach międzynarodowych Republiki Litewskiej 
są określone inne przepisy dotyczące przechowania i użytkowania 
tajemnic państw zagranicznych, niż przewiduje niniejsza ustawa, to 
stosowane są przepisy umowy międzynarodowej.
■ 3 .  Niniejsza ustawa nie reguluje trybu utajniania, użytkowania, 
przechowania i odtajniania wiadomości nie stanowiących tajemnicy 
państwowej. Status prawny, tryb ochrony, cechy utajniania regulują 
inne akty normatywne Republiki Litewskiej.

Artykuł 2. Tajemnice państwowe
1. Tajemnice państwowe - to wiadomości z dziedziny polityki, 

ekonomiki, wojskowości, praworządności, nauki i techniki łub inne, 
których ujawnienie lub utrata mogą naruszyć suwerenność, poten­
cjał obronny czy gospodarczy Republiki Litewskiej, wyrządzić szko­
dę ustrojowi konstytucyjnemu oraz interesom politycznym Repu­
bliki Litewskiej, i które przewidziane są w zawartym w artykule 6 
niniejszej ustawy spisie wiadomości, stanowiących tajemnicę pań­
stwową (dalej - spis tajemnic państwowych).

2. Tajemnice państwowe stanowią własność Państwa Litew­
skiego.

Artykuł 3. Kategorie tajemnk państwowych
1. Wiadomości stanowiące tajemnicę państwową według waż­

ności dzieli się na ściśle tajne i tajne.
2. W adnotację „Ściśle tajne” zaopatrywane są wiadomości sta­

nowiące tajemnicę państwową, których ujawnienie lub utrata stwa­
rza lub może spowodować dotkliwe skutki interesom państwowym.

3. W adnotację „Tajne” zaopatrywane są wiadomości, stano­
wiące tajemnicę państwową, których ujawnienie lub utrata wyrzą­
dza lub może wyrządzić szkodę i może zaszkodzić interesom pań­
stwa.

Artykuł 4. Podmioty tajemnic państwowych 
Podmiotami tajemnic państwowych są te instytucje władzy i 

administracji państwowej, instytucje samorządu terytorialnego, za­
kładane przez instytucje władzy i administracji państwowej przed­
siębiorstwa i urzędy, któiych działalność jest związana z użytkowa­
niem lub ochroną wiadomości, stanowiących tajemnicę państwową.

Artykuł 5. Regulowanie ochrony tajemnic państwowych
Ochronę wiadomości stanowiących tajemnicę państwową re­

guluje niniejsza ustawa oraz w trybie ustalonym przez ustawy rząd 
Republiki Litewskiej, który:

1) składa Sejmowi Republiki Litewskiej wnioski w sprawie 
zmiany lub uzupełnienia spisu tajemnic państwowych;

2) przedłuża termin utajniania wiadomości stanowiących tajem­
nicę państwową;

3) zatwierdza akty normatywne, regulujące ochronę wiadomo­
ści stanowiących tajemnicę państwową;
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4) ustala tryb przekazywania wiadomości stanowiących tajem­

nicę państwową innym państwom lub organizacjom międzynarodo­
wym oraz wydawania zezwoleń obywatelom innych państw do pra­
cy lub zapoznawania się z wiadomościami stanowiącymi tajemnicę 
państwową;

5) ustala tryb zapoznawania osób, zajmuj^ych stanowiska, prze­
widziane w części 4 artykułu 9 niniejszej ustawy z wiadomościami 
stanowiącymi tajemnicę państwową oraz przestrzegania tych osób o 
określonej w ustawach Republiki Litewskiej odpowiedzialności za 
ujawnienie lub utracenie wiadomości stanowiących tajemnicę pań­
stwową.

Artykuł 6. Spis tajemnk państwowych
l . Tajemnicę państwową tworzą:
1) wiadomości o rezerwie zasobów materialnych państwa (roz­

mieszczenie, objętość, dokumentacja techniczna, terminy gromadze­
nia, nomenklatura, normatywy);

2) państwowe programy działania instytucji państwowych w 
warunkach ekstremalnych;

3) wiadomości o stosowaniu elementów ochrony technologicz­
nej państwowych dokumentów, papierów wartościowych, bankno­
tów, monet i technologii produkcji tych elementów;

4) wiadomości, związane z technologiami podrabiania państwo- 
wych dokumentów, papierów wartościowych, banknotów oraz mo­
net, z poszukiwaniem i tworzeniem nowych elementów ochrony tech­
nologicznej;

5) wiadomości o najnowszych osiągnięciach nauki i techniki, 
nowych procesach technologicznych, pozwalających na jakościowe 
doskonalenie uzbrojenia i  techniki wojskowej;

6) wiadomości o rozmowach z państwami zagranicznymi oraz 
organizacjami międzynarodowymi (specjalne instrukcje, zalecenia, 
pouczenia, wskazówki kierownikom przedstawicielstw dyplomatycz­
nych lub kierownikom i członkom grup negocjacyjnych) i umowy 
przed momentem ich podpisania, których ujawnienia lub utrata mogą 
zaszkodzić wzajemnym stosunkom państw, interesom państwa albo 
podpisaniu umów;

7) plany walki z terroryzmem oraz dywersjami, gwarantujące 
bezpieczeństwo na kolejach, w lotnictwie, w portach morskich Kłaj­
peda i Szwentoji;

8) wiadomości o przewożeniu specjalnych ładunków państwo­
wych (data, czas, ochrona, trasa, łączność) albo o przewożeniu pali­
wa jądrowego (data, czas, ochrona, łączność);

9) wiadomości o kompleksowym planie ochrony fizycznej Igna- 
lińskiej Państwowej Elektrowni Atomowej, systemach bezpieczeń­
stwa technicznego oraz planach obrony, najbardziej newralgicznych 
miejscach, wskazanych w specjalnej liście, którą zatwierdza Igna- 
Iińska Państwowa Elektrownia Atomowa;

10) wiadomości o szczegółowych schematach włączenia urzą­
dzeń, zasilania elektrycznego oraz nekryptograficznych systemach 
ochrony kablowych magistrali, zapewniających łączność rządową i 
specjalną;

11) wiadomości o szyfrach, sprzęcie do szyfrowania i związa­
nych z tym dokumentach, organizowaniu i wykonywaniu prac w 
zakresie szyfrowania;

12) wiadomości o użytkowaniu częstotliwości radiowych, prze­
znaczonych do obrony i ochrony państwa;

1-3) wiadomości o planach obrony państwa i ochrony granic 
państwowych;

14) Wiadomości o planach mobilizacyjnych wojska i rozwija­
nia jego rodzajów;

15) wiadomości o schemacie komunikatu mobilizacyjnego i 
zarządzaniu rozwijania mobilizacyjnego;

16) wiadomości o programach produkcji broni, amunicji, ma­
teriałów wybuchowych, bojowego sprzętu, środków specjalnych i 
specjalnego sprzętu oraz o technologiach ich produkcji;

17) wiadomości o zaopatrzeniu wojska, podmiotów działalno­
ści operacyjnej, Banku Litewskiego, Litewskiego Funduszu Broni 
w broń, amunicję, materiały wybuchowe, sprzęt bojowy, środki spe­
cjalne, jak też wiadomości o zaopatrzeniu w sprzęt specjalny pod­
miotów o działalności operacyjnej;

18) zdetalizowane wiadomości o środkach i wydatkach budże-. 
tu podmiotów działalności operacyjnej naprowadzenie działalności ■  
operacyjnej, na zakup’broni, amunicji, materiałów wybuchowych, 
sprzętu bojowego, środków specjalnych oraz sprzętu specjalnego;

19) dane rejestru broni, gdy właścicielem lub administratorem 
broni jest Ministerstwo Ochrony Kraju, MinisterstwćrSpraw We-j 
wnętrznych, Departament Bezpieczeństwa Państwowego, prokura-l 
tura, Bank Litewski, Litewski Fundusz Broni, jak też wiadomości ó 
broni, amunicji, materiałach wybuchowych, sprzęcie bojowym, środ­
kach specjalnych, sprzęcie specjalnym, które posiadają podmioty 
działalności operacyjnej;

20) wiadomości o tajnych strukturach i etatach podmiotów dzia­
łalności operacyjnej, ich składzie ilościowym i osobowym oraz o 
współpracujących tajnie osobach fizycznych;

21) wiadomości o funkcjonariuszach tajnych struktur podmio­
tów operacyjnej działalności, ubezpieczonych w ramach państwo­
wego ubezpieczenia socjalnego, dane ewidencji oraz wpłaty tytu­
łem państwowego ubezpieczenia socjalnego;

22) wiadomości o działalności operacyjnej podmiotów działal­
ności operacyjnej, związanej z wywiadem i kontrwywiadem;

23) utajnione dane określające tożsamość osobistą świadka lid) 
poszkodowanego, dane o osobach, wobec których, zgodnie z usta­
wami Republiki Litewskiej, stosowana jest ochrona przed oddziały­
waniem przestępczym, jeśl i ujawnienie albo utrata tych danych może 
spowodować zagrożenie życiu lub zdrowiu tych osób, ich prawom: 
swobodom konstytucyjnym, jak też wszechstronnemu i obiektyw­
nemu badaniu okoliczności sprawy;

24) wiadomości o wykonawcach wyroków śmierci;
25) wiadomości o miejscu i czasie wykonania wyroku śmierci 

do chwili wykonania kary;
26) mapy topograficzne Republiki Litewskiej (S 1:50000 i w 

większej skali), na których wskazana jest charakterystyka oraz prze­
znaczenie obiektów o znaczeniu i ryzyku państwowym, jak też inny 
materiał kartograficzny, zawierający informację wyszczególnioną w 
niniejszym spisie;

27) mapy topograficzne granicy państwowej między Republi­
ką Litewską i innymi państwami oraz 5-kilometrowej strefy przy­
granicznej (w skali 1:10000 i większej).

2. Spis tajemnic państwowych zmienia Sejm Republiki Litew­
skiej z własnej inicjatywy lub na wniosek rządu Republiki Litew­
skiej. Propozycje, dotyczące zmiany spisu tajemnic państwowych 
mogą składać rządowi Departament Bezpieczeństwa Państwowego 
lub podmioty tajemnic państwowych po uzgodnieniu tych propozy­
cji z Departamentem Bezpieczeństwa Państwowego.

(Dokończenie nastąpi)
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LTV
8.00 -  01...02...03 . 8.20 -  

Mój dom. 8.30 - W rodzinie 
Petraitisów. 9.00 - Dla dzieci.
10.00 - Spektakl „Zamek księ­
cia Sinobrodego”. 11.00 -Sie­
dem dni Kowna. 11.30-Świą­
teczne myśli. 11.55 - Milioner. 
12.15 - S. „Śmierć Jugosła-^ 
wii*”. 17.00 - S. „Kasper i jego 
przyjaciele”. 17.25 - Dla 
domu. 18.00 - Wiadomości.
18.10 - Rozmowy wileńskie.
18.40- Dziennik (ros.). 18.50
- W świecie filmu. 19.20 - Sza­
nujmy słowo. 19.25 - S. 
„Szklana dziewczynka”. 20.20
- Loteria. 20.30 - Panorama.
21.00 - Czy podrożeje książ­
ka? 21.25 - Film dok. 21.50 - 
Spektakle Kłajpedzkiego Te­
atru Muzycznego. 22.25 - S. 
„Mafia”. 22.55 - Film fab. 
„Moja piękna pani”. 23.15 - 
Dziennik wieczorny. 23.25 - 
Studio sportowe/23.35 - Mło­
dzieżowa estrada’ 1995.

LNK
7.301 Poranne koło. 9.00

- Teleshop. 9.05 - S. „Bez 
domu jest źle”. 9.50 - S. 
„Cuda”. 10.35 - S. „Sina dal”.
11.20 - Na wasze życzenie. .
11.35 I Miwiga przedstawia.
13.50 - Wiadomości z Holly­
woodu. 14.20 - Smacznego.
14.501S. „Wieczny rycerz”.
16.25 - S. „Pieśń miłości”. 
17.(5 - s7'2Alondra”. I8.Ó5 - 
S. „Guda l̂ 18.55 - Teleshop.
19.00 •rSygBez domu jest źle”.
19.50 -Blekasyno. 20.00 - 
Wiadomości. 20.20 - S. 
„Wieczny rycerz9. 22.00 - 
Klan X; 22.30 - Wiadomości.
22.45 - Spojrzenie na kulturę.
23.15 - Film fab. „Tom i Viv”.

BAŁTYCKA TV
8.30-17.00 - Program 

BBC. 17.05 - Muzyka. 18.00 -
Si,,Tak świat się kręci”. 19.00

- S. „Dzieje słynnych ucie­
czek”. 20.00 - S. „Blaski i cie­
nie kurtyzan”. 20.55 - Telegra.
21.00 - Film fab. „Nie ma głu­
pich”. 22.55 - S. „Gorączka w 
Los Angeles”. 23.45 - Przegląd 
piłkarski. 0.15-8.30 - Program
ĆNŃ. '

TV-3
^ .1 5 -Teleshop. 8.45-S. 

„Santa Barbara”. 9.30 - S. 
„Grace w opałach”. 9.55 - Lek­
cje szycia z „Burda Moden”.
17.30 - Teleshop. 17.45 - Film 
anim. 18.10 - S. „Słoneczny 
patrol”. 19.00 - Wiadomości.
19.15 - S. „Santa Barbara”.
20.00 - S. „Uroczy i dzielni”.
20.30 - S. „Grace w opałach”.
21.00 - Film fab. 21.50 - Sport
22.00 - Wiadomości. 22.15 - 

. S. „Strefa zmroku”. 22.40 -
Film fab. „Szturm Alamu”. 

WILEŃSKA TV
7.55 - Wiadomości z Wil­

na. 8.30 - Jesteś świadkiem.
9.05 - Show I.Demidowa. 9.50
- Dziękuję za zakup. 10.10 - 
Apteka. 10.25 - Dziękuję za 
zakup. 11.00 - Katastrofy ty­
godnia. 11.30 - Paluszki lizać.
12.05 - Towary i usługi.-12.25
- Dziękuję za zakup. 13.00 - 
Filmy anim. dla dzieci. 13,35
- Wielka wyprzedaż. 13.50-Ż  
Moskwy. 14.00 - Hokej na lo­
dzie. 18.00 -Z  Moskwy. 18.45
- Wiadomości. Dziś w mia­
steczku.' 19.00 - Towary i usłu­
gi. 19.10 - Nowy Jork. 19.45 - 
Wielka wyprzedaż. 19.55 - 
Zawód. 20.55 - Z Moskwy.
21.05 - Ci, którzy... 21.35 -_ 
Film fab. „Zabić za wszelką - 
cenę”. 23.20 - Ż Wilna. 23.35
- Patrol drogowy. 23.50 - Ka­
nał muzyczny.

VILSAT
17.00 - Vilsat cappuccino.

18.00 - Kalejdoskop zniżek. .
18.10 - S. „Szkoła rozbitych 
serc”. 18.35 - Mozaika mu­
zyczna. 18.55 - Wyjątkowe 
ceny. 19.00 - Nowości mu­

zyczne. 19.15 - Warto zwie­
dzić. 19.20 - S. „Kryminalne 
historie”. 20.10 - Kalejdoskop 
zniżek. 20.20 - S. „Cuda cza­
rodziejki”. 21.00 - Puls Wilna.
21.15 - Warto zwiedzić. 21.20
- S. „Pogoda dla bogaczy”.
22.40 - Muzyka. 22.50 - Ka­
lejdoskop zniżek. 23.00 - No­
wości muzyczne. 23.15 - Wy­
jątkowe ceny. 23.20 - Magazyn 
dla dorosłych. 24.00 - Puls 
Wilna.

I KANAŁ ROSJI
8.00.11.00.14.00.17.00,

23.25 - Wiadomości. 8.15 -  S. 
„Dziewczyna o imieniu Los”.
9.05 - Panorama śmiechu. 9.35
- Przegląd piłkarski. 10.05 - 
Film anim. 10.25 - Biblioteka 
domowa. 10.35 - Zgadnij me­
lodię. lO o  - S. „Mój domo­
wy smok”. 14.45 - Wesołe żab­
ki. 14.55 - Multitrolia. 15.15 - 
Cudowny świat, czyli Cinema.
15.40 - S. „Harry - człowiek 
śniegu”. 16.05 - Do lat 16 i 
więcej. 16.30 - Dookoła świa­
ta. 17.20 - S. „Dziewczyna o 
imieniu Los”. 18.10 - Godzi­
na szczytu. 18.35 - Zgadnij 
melodię. 19.00-Temat. 19.45
- Dobranoc, dzieci. 20.00 - 
Czas. 20.40 - Detektyw „Upa­
dek”. 22.25 - Koncert.

ROSYJSKA TV
7.00.10.00.13.00.16.00,

19.00, 22.00 - Wiadomości.
7.25 - Dla dzieci. 7.50 - Spójrz 
na siebie. 8.00 - Prawosławny 
kalendarz. 8.05 - Filmy anim.
8.40 - Rosyjski karaoke po ro­
syjsku. 9.10 - S. „Santa Bar­
bara”. 13.20 - Kim jesteśmy?
14.00-Wszyscy mówią. 14.15 
:  N.Czerkasow. 15.10 - Tele­
shop. 15.15 - Handel nierucho­
mościami; 15.25 - S . „ I  to 
kino”. 16.20 - Wiadomości. 
lśf.30 - Dla dzieci. 16.55 - 
Spójrz na siebie. 17.05 - Nowe 
piąte koło. 17.40,1.40 - Towa­
ry pocztą: 17.45 - „Projekt - 
arsenał” przedstawia. 18.00 -

S. „Santa Barbara”. 19.35 - 
Program I.Ugolnikowa. 20.20
- Chwila prawdy. 20.50 - Film 
anim. dla dorosłych. 21.00 - 
Walka rosyjska. 22.40 - Mi­
strzostwa Europy w skokach 
wodnych. 23.40 - Gorąca dzie­
siątka. 0.35 - Animoteka. 1.00
- Jabłko Adama.

TV POLONIA
8.00 - Program dnia. 8.05 

-Teledysk na dzień dobry. 8.15
- .Andrzej Hiolski” - film dok.
8.30 - „Podwieczorek...” - 
progr. rozryw. 9.30 - Wiado­
mości. 9.45 - Teledyski na ży­
czenie. 9.55 - Prognoza pogo­
dy. 10.00 - „Inicjały J.G.” - film 
dok. 10.30 - „Na polską nutę”
- progr. dla dzieci. 11.00 - 
„Dajcie to na pierwszą stronę”
- s. prod. kanad. 11.45 - Sport 
z satelity. 12.05 - „Miłość stu­
lecia” - film dok. 12.30 - „Tyl­
ko muzyka” - progr. rozryw.
13.00 - Wiadomości. 13.15 - 
„Córka albo syn” - film fab. 
prod. polskiej. 14.25 - Otwar­
te Mistrzostwa Polski w tańcu 
towarzyskim Sopot’97. 15.10
- „Gdańsk w Bremie - 20 lat 
kontaktów” - reportaż. 15.30 - 
Galeria pod strzechą. 15.45 - 
W rajskim ogrodzie. 16.00 - 
Panorama. 16.20-Omówienie 
programu dnia. 16.30-Muzy­
ka rodzima. 16.55 - Powtórka 
z historii. 17.25 - „Śląska ro- 
Iada” - progr. krajoznawczy.
17.50 - Teledyski na życzenie.
18.00 - Teleexpress. 18.15 - 
„Wakacje z duchami” - s. dla 
młodych widzów (1970).
18.45 - „Wielka gra” - teletur­
niej. 19.35 - „Zespół adwokac­
ki” - s. TVP. 20.25 - „Haller­
czycy” - reportaż. 20.40 - Do­
branocka. 21.00 - Wiadomości.
21.30 - „Blisko, coraz bliżej”
- s. TVP (1982). 22.30 - „Trój­
ka - trzech wspaniałych” - film 
dok. 23.05 - „Bohater w alfa­
becie”. 23.30 - Panorama.
24.00 - „Wojenne Podole Szlo-

mo Wolkowicza” - film dok. 
0.20 - „Tylko muzyka” - progr. 
rozryw. 0.30 - Rozmowy, roz­
mówki. 1.00 - Muzyka w pa­
łacach, zamkach, dworkach i 
ogrodach. 1.30 - „Śląska rola- 
da” - progr. krajoznawczy. 1.50
- Wiadomości. 2.00 - „Zespół 
adwokacki” - s. TVP. 2.50 - 
Teledyski na życzenie. 3.00 - 
„Wielka gra” - teleturniej. 3.45
- „Hallerczycy” - reportaż. 4.00
- Panorama. 4.30 - „Blisko, 
coraz bliżej” - s TVP. 5.35 - 
„Trójka - trzech wspaniałych” '
- film dok. 6.05 - „Tylko mu­
zyka” - progr. rozryw. 6.10 - 
„Bohater w alfabecie”. 6.30 - 
„Podwieczorek...” - progr. roz­
ryw. 7.30 - Powtórka z histo­
rii. I

POLSAT
7.00 - Dance World. 7.30

- P.M.A.M. 8.00 - Poranek z 
Polsatem. 8.35 - Drzewko 
szczęścia: gra-zabawa. 8.55 - 
Poranne informacje. 9.00 - 
Polityczne graffiti. 9.10 - „Cza­
rodziejka z Księżyca” - s. anim. 
dla dzieci. 9.30 - „Orbitalny 
posterunek”, USA (1994- 
1995), s. science fiction. 10.30
- „Żar .młodości”- kanad. s. 
obycz. 11.30 - „Jastrząb ataku­
je” - ameryk. s. sensac. 12.30 - 
„I wszyscy razem”- ameryk. s. 
komed. 13.00 - „Po drugiej 
stronie lustra” - austral. s. dla 
młodzieży. 13.30 - Cafe „Pol­
sat”. 14.15 - Dyżurny satyryk 
kraju. 14.45 - „Oskar” - maga­
zyn filmowy. 15.15 - Wolnoć 
Tomku... - magazyn o budow­
nictwie. 15.55 - Jednoręki ban­
dyta: gra-zabawa. 16.25 - „Ma­
ska”- s. anim. dla dzieci. 16.50
- Twój lekarz pt. „Wystarczy 
chcieć” - jeden z dwóch pilo­
towych odcinków cyklu, któ­
rego premiera jest zaplanowa­
na na jesień. 17.00 - Informa­
cje. 17.15 - Kalambury - progr. 
rozryw. 17.45-Cafe „Polsat”.
18.45 - „Po drugiej stronie lu­

stra” - austral. s. dla młodzie­
ży. 19.15 - „I wszyscy razem”
- ameryk. s. komed. 19.45 - 
Informacje. 20.00 - „Orbital­
ny posterunek” - USA (1994- 
1995), s. science fiction.
20.50 - Losowania Lotto.
21.00 - „Na celowniku**, 
USA (1994-1995). 22.00 - 
„W cieniu pawich piór” - W. 
Brytania (1996 ). 23.00 - In­
formacje i biznes informacje.
23.25 - Polityczne graffiti.
23.35 - „Dreszczowiec”, W. 
Brytania. 0.30 - Ring - progr. 
publicyst 0.55 - Motowiado- 
mości. 1.30 - „Dolina lalek”
- s. ameryk. 1,55 - Muzyka na 
bis.

RTL-7
8.00 - RTL-7 zaprasza.

8.25 - Teleshopping. 9.00 -  
Siódemka dzieciakom. 9.45 - 
„Karuzela przygód” - s. dla 
młodzieży. 10.10 - „Campbel- 
lowie” - s. famil. 10.35 - „Pięk­
na i Bestia” - s. przygód. 11.25
- „Wspólnicy” - s. komed.
11.50 - Muzyka w RTL-7.
15.55 - Teleshopping. 16.20 - 
„Steven Spielberg przedsta­
wia” - s. s-f. 16.45 - Ukryta 
kamera. 17.10 - „Campbello- 
wie” - s. famil. 17.35 - Siódem­
ka dzieciakom. 18.30 - „Karu­
zela przygód” - s. dla młodzie­
ży. 19.00 - „Piękna i Bestia” - 
s. przygód. 19.50 - Polskie se­
riale anim. 20.10 - Prognoza 
pogody. 20.15 - 7 minut - wy­
darzenia dnia. 20.25 - „Wspól­
nicy” - s. komed. 20.50 - Pro­
gnoza pogody. 20.55 - „Poli­
cjanci .z ,Miami” - s. krymin.
21.40-7 minut - wydarzenia 
dnia. 21.50 - „Steven Spielberg 
przedstawia” - s. s-f. 22.15 - 
„Alfred Hitchcock przedsta­
wia” - s krymin. 22.40 - „Fin- 
ney” - s. sensac. 23.30 - 7 mi­
nut - wydarzenia dnia. 23.40 - 
Siedem pokus. 0.35 - „Poli­
cjanci z Miami” - s. krymin.

Ś R O D A .
20 SIERPNIA

LTV
8.QP -Dzień dobry. 9.30- _ 

Dla dzieci. 10.30 - S. „Szkla­
na dziewczynka”. 11.20-Pro- 
gram dla rolników. 17.00 - S. 
„Kasper i jego przyjaciele”.
17.25 - Dla domu. Sroka.
18.00 - Wiadomości. 18.10 - 
Technologia i telekomunika­
cja. 18.30 - Słowo chrześcija­
nina. 18.40 - Wiadomości 
(roś.). 18.50 - Telekatalog.
19.00 - Milioner. 19.20 - Sza­
nujmy słowo. 19.25 - S. 
„Szklanadziewczynka”. 20.20
- Loteria. 20.30 |  Panorama.
21.00-- Program psych. 21.50
- Film fab. „Pożegnanie z Ma­
rią”. 23.20- Dziennik wieczor­
ny. 23.30 - Studio sportowe.

LNK
-7.3Ó - Poranne koło. 9.00

- Teleshop. 9.05 - S. „Bez 
domu jest źle”. 9.50 - S. 
„Cuda". 10.35 r S. „Sina dal”.
11.20 - Na wasze życzenie.
11.35 - Miwiga przedstawia.
14.20 - Wiadomości z Holly­
woodu. 14.55 - S. „Wieczny 
rycerz”. 16.25 - S. „Pieśń mi­
łości”. 17.05 - Ś. „Alondra”.
18.05 - S. „Cuda”. 18.55 - Te­
leshop. 19.00 -  S. „Bez domu 
jest źle”. 19,50 - Tclekasyno.
20.00 - Wiadomości. 20.25 - 
S. „Wieczny rycerz”. 22.00 - 
S. „Szukajcie Mądrali!” 22.30 
- Wiadomości. 22.45 - Z Hol­
lywoodu. 23.15 - Film fab. „Z 
zimną krwią”.

BAŁTYCKA TV
8.30-17.00 - Program 

BBC. 17.05 -Muzyka. 18.00- 
S. „Tak świat się kręci”. 19̂ 00

- S. „Dzieje słynnych ucie-- 
czek”. 20.00 - S. „Blaski i cie­
nie kurtyzan”. 20.55 - Telegra.
2.1.00 - Film fab .N ie ma głu­
pich”. 22,55 - S. „Gorączka w 
Los Angeles”. 23.45 - Przegląd 
piłkarski. 0.15-8.30 - Program 
CNN.

TV-3
8.15 -Teleshop. 8.45 - S. 

„Santa Barbara”. 9.30 - S. 
„Grace w opałach”. 9.55 - Lek­
cje szycia z ,3urda Moden”.
17.30 - Teleshop. 17.45 - Film 
anim. 18.10 - S .  „Słoneczny 
patrol”. 19.00 - Wiadomości. 
J9.15 - Ś. „Santa Barbara”.
20.00 - S: „Uroczy i dzielni”.
20.30 - S. „Grace w opałach”.
21.00 - S. „Słoneczny patrol”.
21.50 - Nowości sportowe.
22.00 - Wiadomości. 22.15 - 
S. „Strefa zmroku”. 22.40 - 
Film fab. „Strach przy moście 
londyńskim”. 0.15 - Muzyka.

WILEŃSKA TV
18.00-Z  Moskwy. 18.30

- Towary i usługi. 18.45 - Wia­
domości. Dziś w miasteczku.
19.00 - Humor. 19.45 - Wiel­
ka wyprzedaż. 19.55 - Ja sama: 
mój mąż - tyran. 20.50 - Z 
Moskwy. 21.05 - Ch którzy...
21.35 - Film fab. „Ujrzeć i za­
bić”* 23.25 - Wiadomości z 
Wilna. 23.40 - Patrol drogowy.
23.55 - Kanał muzyczny.

YILSAT
17.00 - Vilsat cappuccino.

18.00 - Kalejdoskop zniżek.
18.10 - S. „Szkoła rozbitych 
serc”. 18.40 - Magazyn tury­
stycznymi 8.55 - Wyjątkowe 
ceny. 19.00 - Nowości muzycz­
ne. 19.15 - Warto zwiedzić.
19.20 - Program religijny. 20.05
- Kalejdoskop zniżek. 20.15 -

Zatrzymaj się, chwilo. 21.00 - 
Puls Wilna. 21.15 - Warto zwie­
dzić. 21.20-S. „Pogoda dla bo­
gaczy” (2). 22.50 - Kalejdoskop 
zniżek. 23.00 - Nowości mu­
zyczne. 23.15 - Wyjątkowe 
ceny. 23.20 - Film fab. „Kry­
minalne historie*’.

I KANAŁ ROSJI
8.00.11.00.14.00.17.00,

23.25 - Wiadomości. 8.15 -S. 
„Dziewczyna o imieniu Los”.
9.05 - Temat. 9.45 - W świecie 
zwierząt 10.25 - Biblioteka 
domowa. 10.35 - Zgadnij me­
lodię. 14.20 - S. „Mój domo­
wy smok”. 14.45 - Kaktus i Co.
14.55 - Do mi sol. 15.15- Zew 
dżungli. 15.40 - Ś. „Harry - 
człowiek śniegu”. 16.05 - Do 
lat 16 i więcej. 16.30 - Dooko­
ła świata. 17.20 - S. „Dziew­
czyna o imieniu Los”. 18.10 - 
Godzina szczytu. 18.35-Zgad­
nij melodię. 19.00 - Tajemni­
ce Paryża. 19.45,- Dobranoc, 
dzieci. 20.00 - Czas. 20.40 - 
Film fab. „Pstra kurka”.

ROSYJSKA TV
7.00.10.00.13.00.16.00,

19.00, 22.00 - Wiadomości.
7.25 - Dla dzieci. 7.50 - Spójrz 
na siebie. 8.00 - Prawosławny 
kalendarz. 8.30 - Mistrzostwa 
Europy w sportach Wodnych.
13.25 - Okno. 13.50 - Koncert.
14.15 - Styl życia. 14.45 - Par­
lamentarzysta. 15.10 - Tele­
shop. 15.15- Handel nierucho­
mościami. 15.25 - Film dok.
16.20 - Wiadomości. 16.30,
1.00 - Towary pocztą. 16.35 - 
„Projekt - arsenał” przedsta­
wia. 16.55-Piłka nożna. 19.35
- Film fab. „Bliski krąg”. 22.40
- Cichy dom..23.20 - Mistrzo­

stwa Europy w sportach wod­
nych. 0.20 - Kawiarnia „Obło- 
mow”.

TVPOLONIA
8.00 - Program dnia/8.05

- Teledysk na dzień dobry. 8.10
- Labirynty kultury - reportaż.
8.30 - Z archiwum i pamięci.
9.30 - Wiadomości. 9.45 - Te­
ledyski na życzenie. 9.55 - Pro­
gnoza pogody. 10.00 - Muzy­
ka rodzima. 10:30-„Wakacje 
z duchami” - s. dla młodych 
widzów. ! 1.00 - „Zespół adwo­
kacki" - s. TVP. 11.501 „Tyl­
ko muzyka” - progr. rozryw.
12.00 - Powtórka z historii.
12.30-Program rozryw. 13.00
- Wiadomości. 13.15- „Blisko, 
coraz bliżej” - s. TVP. 14.15 - 
„Trójka - trzech wspaniałych” -
- film dok. 14.50 - „Bohater w. 
alfabecie”. 15.10 - „Auto- 
Moto-Klub”. 15.30 - Rody 
polskie. 16.00 - Panorama.
16.20 - Omówienie programu 
dnia. 16.30 - „Polska droga do 
samodzielności w sztuce”.
17.00 - „Gli Alessanesi Polac- 
ćhi” - reportaż. 17.30 - „Autó- 
Moto-Klub”. 17.50 - Teledy­
ski na życzenie. 18.00 - Tcle- 
express. 18.15 - „Szafiki” - 
progr. dla dzieci. 18.45 - 
„Wielka gra” - teleturniej.
19.35 - Sport z satelity. 20.20
- „Szkoła Polska w Atenach" - 
reportaż. 20.40 - Dobranocka.
21.00 - Wiadomości. 21.30 - 
„Schodami w górę, schodami 
w dół” - film fab. prod. polskiej 
(1988). 23.15 - „Tylko muzy­
ka” - progr. rozryw. 23.30 - 
Panorama: 24.00 - „Ze sztuką 
na ty” - film dok. 0.45 - „Pstrąg

- jubileusz” - reportaż. 1.00 - 
Muzyka w pałacach, zamkach, 
dworkach i ogrodach. 1.35 - 
„Auto - Moto - Klub”. 1.55 - 
Wiadomości. 2.00 - Sport z 
satelity. 2.50 - Teledyski na 
zyczenie. 3.00 - „Wielka gra”
- teleturniej. 3.50 - „Tylko 
muzyka” - progr. rozryw. 4.00
- Panorama. 4.30 - „Schodami 
w górę, schodami w dół” - film 
fab. prod. polskiej. 6.15 - 
„Szkoła Polska w Atenach” - 
reportaż. 6.35 - Z archiwum i 
pamięci. 7.30 - „Gli Alessane- 
si Polacchi” - reportaż. .

POLSAT
7.00 - Muzyczne Instala­

cje. 7.30 - P.M.A.M. 8.00 - 
Poranek z Polsatem. 8.35 - 
Drzewko szczęścia: gra-zaba­
wa. 8.55 - Poranne informacje.
9.00 - Polityczne graffiti. 9.1 Ó
- „Maska” - s. anim. dla dzie- 

,~ci. 9.30 - „Orbitalny posteru­
nek”, USA (1994-1995), s. 
science fiction. 10.30 - „Żar 
młodości” kanad. s. obycz.
11.30 - Najzabawniejsze rekla­
my. 12.30-„I wszyscy razem”, 
ameryk. s. komed. 13.00 - „Po 
drugiej stronie lustra”, austral. 
s. dla młodzieży. 13.30 f  Cafe 
„Polsat”. 14.15 - Disco Relax.
15.15 - Ring - magazyn publi­
cyst. 15.55 -t Link Journal - 
magazyn mody. 16.25 - „Cza­
rodziejka z księżyca”, s. anim. 
dla dzieci. 16,50 - Ttoój lekarz 
p t „Wystarczy chcieć” - jeden, 
z dwóch pilotowych odcinków 
cyklu, którego premiera jest 
zaplanowana na jesień. 17.00'
- Informacje. 17.15 - Kalam­
bury - progr. rozryw. 17.45 - 
Cafe „Polsat”. 18.45 - „Po dru­

giej stronie lustra”, austral. s. 
dla młodzieży. 19.15 - „I wszy­
scy razem”, ameryk. s. komed.
19.45 - Informacje. 20.00 - 

- „Orbitalny posterunek”, USA 
(1994-1995), s. science-fic- 
tion. 20.50 - Losowania Lot­
to. 21.00 - „Bez złych inten- 
cji”,-USA (1981). 23.00 - In­
formacje i biznes informacje.
23.25 - Polityczne graffiti..
23.35 - „Cwaniak”, ameryk. s. 
sensac. 0.30 - Na każdy temat 
1 JO - „Dolina lalek”, s. ame­
ryk. 2.00 - Muzyka na bis.

RTL-7
8.00 - RTL-7 zaprasza.

8.25 - Teleshopping. 9.00 - 
Siódemka dzieciakom. 9.45 - 
„Karuzelą przygód” - s. dla 
młodzieży. 10.10 - „Campbel- 
lowie” - s. famil. 10.35 - „Pięk­
na i Bestia” -s. przygód. 11.25
- „Wspólnicy” - s. komed.
11.50 - Muzyka w RTL-7.
15.55 - Teleshopping. 16.20 - 
„Czynnik PSI” - s. s-f. 17.10 - 
„Campbellowie” - s. famil.
17.35 - Siódemka dzieciakom.
18.30 - „Karuzela przygód” - 
s. dla młodzieży. 19.00 - „Pięk­
na i Bestia” - s. przygód. 19.50
- Polskie s. anim. 20.10 - Pro  ̂
gnoza pogody. 20.15 - 7 minut 
-.wydarzenia dnia. 20.25 - 
„Wspólnicy” - s. komed. 20.50
- Prognoza pogody. 20.55 - 
,.Zróbmy sobie dobrze" - s. 
komed. 21,15 - , ,My i one" - s. 
komed. 21.40 - 7 minut - wy­
darzenia dnia. 21.55 - „Czyn- - 
nik PSI” - s. s-f. 22.40 - „Poli­
cjanci z Miami” - s. krymin.
23.30 - 7 minut - wydarzenia 
dnia. 23.40 - Flash Point - film 
sensac., USA (1984).
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Krytyczne dni 

i godziny 
w sierpniu

24, niedziela (7.00-8.00)
27, środa (19.00-20.00)

Litewska Służba Hydrometeoro­
logiczna przewiduje na 19 sierpnia 
zachmurzenie zmienne, bez opadów. 
Wiatr zmienny słaby. Temperatura 22- 
24 stopnie.

W ciągu następnych dwóch dni 
bez opadów. Temperatura w nocy 6- 
11, w dzień - 20-25 stopni.

KALENDARIUM
X W torek (19.VIII) jest 231 

dniem 1997 r. Do końca roku pozo­
stało 134 dni.

x Znak Zodiaku: Lew. 
x Imieniny: Bolesława, Emilii, 

Juliana, Ludwika.
x Wschód Słońca - 6.02, zachód 

20.42. Długość dnia 14 godz. 40 
min.

x Księżyc: pełnia od 18 sierpnia.

EKRANY
SKALVIJA- 1 sala - 19-24.Vm

- „Barwa nocy” o 13.40, 16, 18.20. 
„Zgubione pokolenie” o 12.10,1 
20.45. 2 sala - 19-21.VIII - „Twardy 
szpieg” o 13.40, 15.20, 17, 20.20. 
,Latający Holender” o 12,18.40 (w 

obu salach dla emerytów, studentów i j 
uczniów bilety są tańsze, we wtorek - 1 
dla wszystkich 50-procentowa zniż­
ka).

LIETUVA - 19-24.VIII - „Sa­
molot więźniów” o 12, 14.30, 17,
19.30.

VILNIUS - 2 1 .v m  I  „ Jerry  
Magvair” o 14.30. 19.VHI - „Męż­
czyźni w czerni” o 14.30, 19.30.; 
21. VIII -„Cztery wesela i jeden po­
grzeb” o 19.30.

HELIOS -.1 sala - 19-21.VIII - 
„Evita” o 12,14.30,17,19.30.2 sala'
- 19-21.vm - „Partnerzy” o 14.10, 
1$, 17.50,19.40. 19-21. VIII - „Call- 
neczka” (dla dzieci) o 12.30. W II sali 
bilety na pierwszy seans dla wszyst­
kich, na pozostałe seanse - dla studen­
tów, inwalidów i emerytów - za pół 
ceny.

PERGALE - 19-21 .VIII - „King 
Kong żyje” o 13,15. „Pełnomocnik 
Hadsakera” o 17,19.

WIDEOSALA „Ozo” - 19.Vni
- „Dziennik wiejskiego księdza”  o
17.30. „Stowarzyszenie zmarłych 
poetów” o 19.30. 20.Vm - „Czeki- 
sta” o 17.30. „Papierowy księżyc” 
o 19.30. 21.Vm - „Dzikie dziecko” 
o 17.30. „Ten cały jazz” o 19.30: 
22.VIII - „Polowanie na lisa” o
17.30. „Portret rodzinny we wnę­
trzu” o 19.30. 23.VIII - „Proces” o
15.30. „Cień w ojow nika” o 18. 
24.VIII - „Niebieski aksam it”  o
15.30. „Dzika zgraja” o 18.

ZNAD WOJ!
hm

USTA PRZEBOJÓW

"Zwariowana Dziewiętnastka"
N o to w a n ie  1 6 6 ,1 6  s ie r p n ia  1997  

I (2) BELLINT "Samba Do Janeiro"
|2 (I) SASH! (cal. RODRIOUEZ -Ecuador" 
■  (4) JAM A  SPOON "Kalcidoscope Skies* 

(3) SOUEEZER *Saturday Nighi'
(7) CHARLY LOWNOISEAMENTAL 

THEO *JuU Can t Oct Enough“
(8) PUFF DADDY A  FAITH EVANS J 'III be missing You’

[7 (6) ANGELINA T idc lx High* (
8 (5) MICH A EL LEARNS TO ROCK 

'Somcday”
9 (N) ALEXJ A "Uh La La La’
10 (N) ROXANA "EJ TWisman*

1 (II)  BLUMCHEN "Nur Getraumt"
12 (9) DJ OUlCKSILVER "Bellissima"
13 (10) MR PRESIDENT "Jojn Action"
4 (15) NORBI "Kobiety są gorące'

15 (16) ENRIOUEIGLES1AS "Only Yoo' 
jlfi (14) ETERNAL DUET W1TH BEBE 

WIN ANS 1  Wanna Bc The Only One’ 
17 (13) BABYFACE A  STEVIE WONDER 

’How Cu (dc, How Long*
1S (IR) MELODIE MC fcat. JOCELYN 

BROWN "Rcul Man'
19 (12) CAPTAIN JACK Togethcr And

Nowości:
Dr. Mottc A WcstBam "Sunshinc*
Ginu G T i  Arno"
Soultans ”1 Know”
Aqua "Barby Girl"

5. Los UmbrćUos "Nu Tcngo Tincro"

G łosow a ale listownie; 
"Zwariowana dziewiętnastka” 

aI.Laisves 60, 2056 Wilno
lak telefonicznie:

sobota, godz. 14.00 -15.00, 
tel.: 42 94 60

zachowanych 
nieruchomości w Wilnie 

lub załatwieniu 
kompensaty za nie.

Wilno, tel. 70 72 36,
6(298) 78 314. 8(298) 78 317

UWAGA!
Już od 18 sierpnia wznowił swą działalność

„KRAMIK SZKOLNY”
Oferujemy szeroki wybór artykułów szkolnych, a także książki i czasopi

UAB "SAMARINA"

Wieziemy ładunki do 

P O L S K I ,  C Z E C H ,  E S T O N I I .  

T e i . : ( 8  2 2 )  7 5

I  Usługi taksówkarzy. 1 
1  ZSA „Fiakras”. 8

i 70-57-051
Zawieramy umowy 

| z firmami. Zatrudnimy nowych § 
pracowników.

■  (Zom.417r

l |

Oferujemy szeroki wybór artykułów szkolnych, a także książki i czasopi- j 
|sm a, zarówno dla dzieci, młodzieży, jak i dla dorosłych.

|  Adresy: szkoła im. Wł. Syrokomli i szkoła im. A. Mickiewicza w Wilnie. |  

K ramik jest czynny w godz. 10-14. I

Tel. 73-22-37.®
1 „  I
l a  m  mm mm mm mm ^m  m i  mm mm mm mm mm mm mm mm mm

i „EVAK” naprawia i odnawia 
kuchenki elektryczne. Sprzedaje 

® nowe. Gwarancja - 1 rok.
|  Tel. 48-28-28.

(Zam. 498)
Naprawa lodówek wszystkich 

1 m arek w Wilnie i pobliskich rejo- 
g nach.

TeL: 22-85-97, 829847395.
(Zam. 734) 

Sprzedajemy siatkę ogrodze­
niową. Produkujemy z  materiałów 
własnych i klienta. Oprawiajmy w 
ramy.

Laminowane płyty wiórowe

50 gatunków: imitacja drewna, marmuru, metalu itd 
Możemy wyprodukować z  materiału klienta.

Najniższe ceny!!!

Cement
(luzem i w workach) Materiały budowlane

o Klej "Atłas" o Biały cement o Wyroby walcowane 
metalowe o Ruberoid o Keramzit o Cegły o Kreda o i in.
S%iius, lal. 26-29-30,26-07-68, lax 65-26-82 ht^y^mw.gineŁltA/łmesta/ (Zam. 961 )|

Dla pokryć ściennych  -  20-proc. sezonowa zniżka

Pokrycia dachowe i ścienne
Eternit, bitum, pergamin, papa asfaltowa niepowtekana 
(ruberoid), blacha ocynkowana, wełna mineralna, lepik 
izolacyjny, izolacyjna folia wodoszczelna, folia 
antykondensacyjna, płyty polistyroiowe, skandynawskie 
pokrycia dachowa, amerykańskie pokrycia ścienne, 
systemy rynnowe, inne materiały ścienne i dachowe.

y p u a f  (Zam. 952)

Sprzedam drewniany dom w Ej- 
I szyszkach.

TeL 45-93-1L
(Zam. 905-D) I  

Sprzedam 10 ha lasu nie opo­
dal jeziora Balżio.

Tel. 58-32-77.
(Zam. 906-D) 

Angielski: nauczanie i tłuma­
czenie.

Tel. 41-97-15.
(Zam. 907-D) 

Sprzedam palmę 26 gałęzi,
3,5 m wysokości.
Tel. 41-38-06.

(Zam. 908-D) 
Niedrogo naprawiam  maszyny 

do szycia.
Tel. 41-38-06.

(Zam. 909-D) 
Kupię stare medale, popiersia 

i portrety  z A. Mickiewiczem.
Tel. 77-70-93.

(Zam. 910-D)

Vilnius, teL 63-56-27, kom. (8- 
290) - 37990.

(Zam. 935) 
Po najniższych cenach hurtowo 

i detalicznie - świeży akmeński ce­
ment, eternit 1.75x1.13, ruberoid 
R K P-350 RPP-300, RNP-400, 
RKK-400 (z obustronną powłoką 
m i neralizowaną).

Tel. 42-46-31,41-96-94.
(Zam. 962) 

Przedsiębiorstwo „Antarktis” 
naprawia lodówki w Wilnie, jego 
okolicach i na działkach. ■ 

Gwarancja -1  rok.
Yilhius, tel. 75-24-79,46-71-78, 

8-299-90213.
25)

S p r a d a m W  Transporter bus 
1984/1988 r. 1,9, benzyna.

Tel. 45-73-74.
(Zam. 1003)

Pielgrzymki autokarowe: 
22-25 sierpnia,
19-25 września:

Częstochowa - Kraków  -  

Oświęcim - Niepakolanón

5-6,12-13,26-27 września:
Sanktuarium w Świętej 

Lipce, zwiedzanie bunkra 
Hitlera 

Tel. 51-63-10

Podzielamy ból i współczujemy 
prezesowi ZPL

Ryszardowi
MACIEJKIAŃCOWI

z powodu śmierci Ojca
zespól „Rudomianka  *

Poszukuję pracy...
Chłopiec po szkole podstawowej poszukuje pracy.
Tel. 79-84-60.
Poszukuję pracy za granicą (Rosja, Niemcy). Odwdzięczę się.
Teł. 77-38-23.
Kobieta poszukuje pracy (może doglądać chorych, zmywać naczy­

nia, sprzątać).
Teł. 46-65-67.

Wyrazy głębokiego współczucia
Renacie 

KOZŁOWSKIEJ
z powodu zgonu Ojca 

składa zespół Wileńskiej Szkoły 
Średniej im. WŁ Syrokomli

F irm a  za tru d n i
o s o b ę  na stanow isko  

administratorki (sekretarki) biura. 
Wymagania: znajomość prowadzenia 

dokumentacji biurowej, obsługi komputera 
oraz język angielski.

Informacja tel. 63-37-02.
(Zam. 977)
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